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Przegląd polityczny. 


Burzyciele poznańscy, pachołkowie iy- 
kalnego Orędownika i socyalistycznego Postg- 
pu, jątrzyó nie przestają, ale przekonawszy 
SlĘ, e lud potępia ich za bezwyznaniowość, 
którą z całej tej rewolucyjnej akcyi najlepiej 
rozumie, włożyli na siebie maskę katolicką, 
otrzymali błogosławieństwo od znanego z licz- 
nych procesów ks. Stojałowskiego, który te- 
raz rozwija swą działalność z Czaczy na Wę- 
grzech, i tak uzbrojeni, zwołali do Pozna- 
nia „wiec polsko-katolicki*. Była to oczywi- 
Ście parodya wiecu katolickiego, sztuka pod- 
p Poa, której użycie najdosadniej dowodzi, 

urzyciele ci nie są ludźmi, niewiedzącymi 
co Gzynią; nie można o nich powiedzieć, że 
Postępują żle, ale z przekonania; owszem, 
Oni z całą świadomością szerzą fałsze, noszą 
płaszcz na obu ramionach, zaczęli udawać ka- 
tolików, aby snadniej bałamucić lud, odrywać 
80 od katolicyzmu i szczuó na duohowień- 
stwo, na szlachtę, na inteligencyę, krzewić 
dążności rewolucyjne. Ci sami, którzy nieda- 


wno, na zgromadzeniu wyborców poznańskich 
wykrzykiwali hasłą bezwyznaniowe i z pię- 


oami rzucili się na misyonarza archikatedral- 
4080, teraz nagle zwołali — wiec katolicki! 
8 na ten wiec nie puściłi ani jednego ka- 
Ana, gni jednego wykształconego katolika ; 
jemnicy przed obywatelstwem poznańskiem 

pna e towali to zgromadzenie, cichaczem ścią- 
przedmieszczan i lud z okolicznych 
Wiosek, zaczęli obrady od pochwalenia Pana 
ga, odczytali potem telegraficzne błogosła- 
Wieństwo ks. Stojałowskiego i tak omamiwszy 
ogu ducha winnych prostaków, u na 
ym katolickim wiecu o wszystkiem : O „par- 
Ji dworskiej", o inteligencyi zdradzającej oj- 
s YENG, o duchowieństwie, które we wla- 
pm poziomym interesie stara się lud utrzy- 
li AG w ciemnocie, ale nie mówili nio o re- 
ligii. Kierowali tą podstępną maskaradą zna- 
m w Poznaniu jątrzyciele : O Refki, Siemia- 
Rowski, Zabłocki i największy między nimi 
Tasnoboj, redaktor Postępu Knapowski. Dla 
pokazania, jak ten jegomość kłamie, przyto- 
Czymy tn urywek z jego „referatu“. Mówił on 


ją polityce ugodowej Koła polskiego, nazwał 


„dworską*, innym razem — „szlachecką”, 
potem zksiężą! , a w końcu zdecydował, że 
Jest „lokajską: i dalej tak prawił: „Nie 


Jest ona bynajmniej now Gdy ziemię nasz 
woielono do Dre, wóDzni As Korlińoki 
starał się ująć szlachtę, a uśpić lud. I te mu 
się udalo. Szlachta sią zgermanizowała po- 
tem duchowieństwo , inteligencya miejska i 
wiejska przyjęty język niemiecki, a swój 
zarzuciły. e Bóg się zlitował i dał ludowi 
arcinkowskiego i Libelta, którzy otworzyli 
au oczy. Potem ucisk rządowy dokonał re- 
szty, W Wielkopolsce zaczęła z wiekowego 
uśpienia powstawać Polska, ale wtedy rząd 
Znowu zagrał z tonu ugodowego, panom i 
nalężom przyrzekł to i owo, więc oni poszli 
na przynętę i wymyślili lojalną politykę. Zgu- 

Ona przyniesie, zatratę polskości, ale pa- 
nom będzie dobrze. Gadają oni o Galicji, 
noś „nią wskazują, jako na dowód pożytecz- 
h sci lojalnej polityki. Ano, warto zobaczyć, 
O ODA tam zrobiła! Oto już 30 lat bawi się 
cja w lojalność, a oo tam jest? Auto- 
TE Piękna autonomia, kiedy lud czytać 
PISAĆ nie umie, a corocznie sto tysięcy 
ludzi umierą z głodu! Ta polityka lojalności 
oprowadziła Galicyę do tego, że pan ubiera 
Się w kontusz, a lud polski jest ciemiężony | - 
Przez żydów; że burmistrze noszą karabale, 
a lud nędzę cierpi; że mianie przechodzi w 
oboe, ręce. Ludowi galicyjskiemu zagraża nie- 
bezpieczeństwo ze strony Niemców, autono- 
mia bowiem opiera się na lasce cesarskiej, a 
Więc przy innym wietrze, Przy innym kie- 


ruuku, może być odjęta, a wtedy lud zgi- 


Powieść współczesna 
przez 
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(Ciąg dalszy). 


— Byłem tam w południe. Panna Włady- 
awa jest silnie zachrypnięta. Obawia się za- 
lenia gardła. Prosiła koniecznie matki, aby 
Qjechała bez niej z Ewunią, ale Er Talska 
e chciała o tem słyszeć. Biedaczka! ma już 
Rochę za dużo tych balów. Dla oórki zadaje 
bie jeszcze przymus, ale trudno istotnie wy- 
gga? żeby się poświęcała dla siostrzenicy. 
pi Ssztą Ewunia nie przyjęłaby tej ofiary. To 
trdzo harde dziewczę — uprzedzam pana. 
, — Panna Ewa jest zupełną sierotą? zapy- 
Tadeusz. 
— Nie — odparł wymijająco pan Aleksander. 
— Zapewne ma tylko ojca ? 
— Tak jest — brzmiała krótka odpowiedź. 
Tadeusz zdziwił się trochę i w każdym 
Ym razie byłby zdziwienie to wyraził i o 
Meyczynę tak ogólnikowych objaśnień zapytał. 
A ilekroć szło o Ewunię, ogarniała go taka 
„niałość, wyrazy tak mu więzły w gardle, 
> 8ąm siebie nie poznawał. lm więcej o niej 
myśl Slat — a myslal teraz prawie ciągle — tem 
Al mógl o niej mówić. Zresztą pan Ale- 
na Ader nie dał mu czasu do zastanowienia się 
swoją lakonieznością. 
p I cóż? — rzekł, wskazując ruchem głowy 
8 potokami gazowego światła salony, mi- 


nąć musi w nawale germanizacyi. Do czego 
ı doprowadziła lojalność, pokazuje nam również 
Szlązk. Szlachta i duchowieństwo zgermani- 
zowało się tam, a tylko lud pozostał polskim. 
Wynika stąd naturalnie, że lojalność do nicze- 
go nie prowadzi. Niemniej potępió trzeba 
„wielką“ politykę Koła polskiego. Głosowało 
ono za wszystkimi wydatkami na wojsko i 
marynarkę, aby cesarstwo było silne i mogło 
toczyć pomyślną wojnę z Rosyą. Ależ taka 
wojna, jeżeli będzie zwycięską, nic nam nie 
da, wyjdzie tylko na korzyść żydom, a Po- 
laków Znów zwycięzki Berlin zacznie cie- 
miężyć* 

w tym sensie prawił ten pan Knapowski 
cała dwie godziny,  recytując ra pamięć 
wszystk ie artykuły Postępu. A gdy już skoń- 
czył, wówczas przyjaciel jego, 
mieślnik, a teraz agitator Andrzejewski po- 
dziękował mu za wielką ścisłość w wywo- 
dach i świętą prawdę, poczem współredaktor 
Orędownika Siemianowski jął prawi o ja- 


kiemó przesileniu oywilizaoyjnem , o rewolu- | gruntownie się zmieniła 


cyi francuskiej, o „pochodzie ludów ku świa- 
tłu prawdy“, 0 dzieciach jutra i o tem, że 
on, jego przyjaciele i cały Orędownik są wa- 
rownią narodową*. W końcu imoi Zabłocki 
odczytał, a zgromadzenie przyjęło następujące 
cztery rezolucye : 

„Potępiamy smutne zajścia i wybryki (u- 
rządzone przez partyę dworską) : na ostatnich 
zebraniach, jako niezgodne z charakterem pol- 
skim i katolickim. 

„Potępiamy przewodniczącego w komitecie 
wyborczym, redaktora Dz. Poznańskiego p. Do- 
browolskiego z powodu jego nietaktownego po- 
stępowania, wyrządzającego szkodę całemu 
społeczeństwu, oraz wzywamy, aby wyborcy 
na przyszłem | zebraniu wyborców pilnowali ła- 
du i spokoju i nie dopościli do nowego rozbi- 
cia zebrania. 

„Potępiamy istnienie gadzinowego fundu- 
szu partyi dworskiej 1 dzienniki tej partyi 
a szczególniej Wielkopolanina. Dzienniki te 
(risum teneatls!) pracują dla socyalnej demo- 
kracyi, szkodzą sprawie katolickiej i tworzą 
przepaść pomiędzy ludem a duchowieństwem ! 

nZĄądamy, aby przyszłe zgromadzenie wy- 
boreów odbyło się wieczorem, a nie w cza- 
sie, w którym robotnicy i rzemieślnicy są za 
trudnieni. (Powodem powzięcia tej rezoluoyi 
była jakaś pogłoska, obiegająca po mieście, ja- 
koby komitet zamierzał odbyć przyszłe zebra- 
nie w dzień). 

Na tem zakończyli secesyoniści swój tak 
zwany „wiec katolicko-polski*. Najpyszniejsze 
są rezolucye. Z nich widzimy, że zwolenni- 
cy i słudzy radykalnego Orędownika i socyali- 
stycznego Postępu potępiają radykalizm - i so- 
cyalizm, chociaż w mowach wszystko to wy- 
chwalali, ubarwiwszy inaczej. I co jest 
szczytem podstępu: zarzucono katolicko-kon- 
serwatywnym pismom, jak Kuryer i Wielkopo- 
lanin, albo bardzo umiarkowanie liberalnemn 
Dz. Poznańskiemu, że one to właśnie są so- 
cyalistyczne i radykalne! A wszystko to w 
tym celu, aby lud prosty obałamucić i mieó 
go za sobą na przyszłem zebraniu wyborców, 
na którem ma być obrany inny komitet wy- 
borczy. Orędownik i Postęp przygotowują w 
ten sposób wybór takiego komitetu, który 
przy najbliższej sposobności postawi kandy- 
daturę na posła p. Szymańskiego, jenerała 
warchołów poznańskich i głównego redaktora 
Orędownika. 

Jesteśmy jednak pewni, że politycznie 

wyrobiona i uczciwa ludność Poznania, udare- 
mni tę intrygę i wichrzycieli odtrąci. 
RETE PALNA ARAA r WA rd YTY AYO LOTARA 


Dziś mija czternaście lat, jak hr. 'Taaffe, 
powołany przez Najj. Pana na stanowisko pro- 
zesa gabinetu, objął z dobrodziejstwem inweu- 
tarza spadek po oentralistach. Inwentarz ten 
był fatalny: kredyt państwa zepsuty, coroczne 
deficyty, wynoszące stale po zilkanaście mı- 
lionów, trzeba było pokrywać emisyą rent po 


gocące w nim brylanty, kaskady kosztownych 
draperyi, jak różnokolorowa rzesa płynące po 
szklistej posadzce, uśmiechnięte twarze waloują- 
cych par — umiemy się bawić? 

Jasne czoło Tadeusza spochmurniało. 

— Dziwna rzecz — rzekł — od dwóch mie- 
sięcy przeszło patrzę na to i oswoić się jeszcze 
z tem wszystkiem nie mogę. Zdaje mi się, że 
albo jestem na jakiejś wielkiej nieustającej ma- 
skaradzie, albo że to wszystko, o czem słysza- 
łem podczas niezapomnianych wieczorów w 
Ameryce, było snem tylko... 

W tej chwili mignęła mu przed oczami 
strojna postać matki, wirująca w objęciu jakie- 
goś tancerza. Klotylda miała na sobie suknię 
zoloru księżycowego, przybraną pękami meho- 
wych róż. W utrefionych włosach drżał i tę- 
czowe smugi rzucał bcylantowy półksiężyc, ślu* 
bny podarunek męża. 

Lubiła ona taniec namiętnie. Jej subtelnie 
zmysłowa natura pławiła się w atmosferze ba- 
łowej, jak we właściwym sobie żywiole. Pię- 
kność jej nabierała wtedy jakiegoś odrębnego, 
narkotyzującego uroku. Dziś urok ten zdawał 
się jeszcze spotęgowanym. 

Og stanowczej rozmowy z Tadeuszem spa- 
dła z jej piersi cisnąca ją zmora trwożliwego 
oczekiwania katastrofy, w jakiej dotąd żyła. 
Dopięła swego. Odpowiedzialność za losy Wie- 
drzówki zrzuciła na barki syna, wmawiając w 
siebie, że jednocześnie czym to dla jego dobra; 
swobodę materyalną miała zapewnioną na lat 
kilka. Zdawało jej się, że już nic z zewnątrz 
grozić jej nie mogło; i jak ptak wyplątany z 
sieci, rozpościera skrzydła, żeby jak najwięcej 
wolnej przestrzeni niemi zagarnąć, tak ona za- 
tonęła oala w terażniejszości, pragnąc wziąć od niej 
wszystko, c0 ta jej dać mogła. Nawet obecność Ta- 


| 


jakiś eks-rze- | d 


sześćdziesiąt kilka lub siedmdziesiąt parę reń- 
skich za sto, z czego wynika, że państwo od 
swych pożyczek płaciło znacznie większe pro- 
centa, niż osoby prywatne; waśnie narodowo- 
ściowe były w największem rozognieniu, Czesi 
wcale nie brali udziału w obradach Rady 
państwa, wewnątrz i zewnątrz wytwarzała 
się coraz większa nieufność do Przedlitawii ; 
wreszcie Samo rządzące stronnictwo, obciążona 


grzechami swoimi, zaczęło gnić i rozłazić |znaczają Węgrzy jeszcze w inny, co prawda 


się, straciło myśl polityczną do takiego sto- 
pnia, że nawet odnowienie ugody z Węgrami 
było zakwestyonowane. Z drugiej jednak stro- 
ny nie powstawało żadne solidarne stronnictwo, 
które mogłoby utworzyć większość i zepchnąć 
centralistów. Przedlitawia skazana była na 
parlamentarny chaos, ekonomiczną mizeryą, 
lugi, i narodowości, lekceważenie 
zagranicy nawet ne kryminalne procesy, 
w któryoh niepiękną rolę grali ministrowie. 
Taki inwentarz dostał się hr. Taaffe- 
Minęło lat czternaście i postać rzeczy 
Kredyt państwa po- 
znikały, zjawiły się 
nadwyżki budżetowe, ohociaż nakłady na 
koleje, regulacye rzek, budowy gmachów 
rządowych i  fortec, powiększenie i udosko- 
nalenie siły zbrojnej robiono z roku na rok 
coraz większe. Waśnie narodowościowe wpra- 
wdzie są, bo gdzie jest życie, gdzie tyle 
języków i temperamentów różnych, tam mu- 
si być ciągły ferment, ciągła walka je- 
dnych z drugimi, ale natężenie tych wa- 
śni już zgoła inne, nie ma w nich ślepej 


mu. 


czął rość, deficyty 


nienawiści do przeciwników i niechęci do 
państwa ; często zmieniają się one, z braku 
dawnych rzeczywistych celów, w  drobiaz- 


gową kłótnię, naprzykład o tabliczki na ro- 
gach ulic. 

Hr. Taatfe nie należy do mężów stanu, 
lubiących burzyć, aby na poczekaniu stawiać 
coś nowego. Możnaby powiedzieć, że w nim 
dużo pozostało angielskiej krwi jego przodków. 
On nie nie przewraca, nie zmienia od razu, 
jeno powoli wyjmuje zmurszałe cegły i wsta- 
wia nowe, nie wstrzymując ani na chwilę na- 
turalnego biegu interesów państwowych. Tak 
już znacznie odnowił gmach Przedlitawii. Jest 
to robota mozolna, a pod pewnym względem 
niewdzięczna, bo nie imponuje szerokiej publi- 
czności, która woli zachwycać się nowymi fron- 
tonami. To też p. Taaffego dopiero po latach spo- 
łeczeństwo w pełni oceni i wysoko postawi. 
Ale kto rozumie ogromną trudność takiej ro- 
boty, ten podziwia jego talent i jego nadzwy- 
czaj szczęśliwą rękę w doborze towarzyszy 
pracy. Wyszukanie Dunajewskiego, Schónborna, 
Głautscha, Bacqnehema i Falkenhayna, to także 
zasługa wobec państwa. 

Pod względem komunikacyjnym, szkol- 
nym, sądowym, autonomicznym, wreszcie pod 
względem wpływu w zarządach centralnych 
Galicya wiele zawdzięcza p. Taaffemu. To też 
my, przez szczerą życzliwość dla państwa, ale 


|równocześnie i dla kraju, gorąco pragniemy, 


aby p. Taaffe długo jeszcze kierował nawą przed- 
litawską, a dziś składamy mu w imieniu kraju 
serdeczne Życzenia. 


KORESPONDENŃCY KB. 


Peszt 10 sierpnia. 

(r.) Nigdy jeszcze Węgrzy nie oczekiwali 
z taką niecierpliwością manewrów jesiennych, 
jak w tym roku. Po skończeniu bowiem tego- 
rocznych manewrów ma cesarz niemiecki w 
towarzystwie króla saskiego i innych książąt 
przybyć do Pesztu i zabawić tu kilka dm. 
Owóż te spodziewane odwiedziny Wilhelma II. 
łechcą ambicyą Węgrów, którym się zdaje, że są 
już mocarstwem tak potężuem jak Anglia, 
skoro monarcha niemiecki uważa za swój obo- 
wiązek zwiedzić ich stolicę. Co się tyczy sa- 
mych manewrów, to odbędą się one w komi- 
tacie eisenburskiim.  Operować będą cztery 
korpusy: wiedeński i preszburski jako armia 


deusza, która tak ostrym kolcem wyrzutu ra- 
niła ją w początkach, coraz niklejszym cieniem 
stawała między nią a Marcelim. Niedarmo 
przez dwa lata usta tego pogańskiego czciciela 
miłości powtarzały jej: „Kochaj! Bierz rozkosz 
i dawaj ją, bo to jest jedno, co na świecie coś 
warte!“ 

Ten stan najwyższego skoncentrowania 
wszystkich jej władz w jednej namiętności pro- 
mieniał niejako przez jej cudne ciało, ciepłym 
kolorytem zabarwiał jej biust Dyany, nadawał 
wschodnią powłóczystość jej fiołlkowym oczom, 
wyginał nęcąco linię jej purpurowych ust, a ko- 
łysanązawrotami walca kibió oblekał wdziękiem 
żyjącej tylko dla miłości 1 przez miłość odaliski. 

Tadeusz nie po raz pierwszy widział Swą 
matkę tańczącą , nigdy jednak przedtem nie 
zrobia na nim tak dziwnego wrażenia. Jak 
błyskawica przeleciało mu przez głowę pyta- 
nie: „(Co ojciec mój robi w tej chwili?“ Zo- 
baczyć 80 samotnym, wspierającym zbrużdżone 
czoło na ręku, zadumanym nad księgą i cofnął 
się, odwracając mimowoli oczy, ukłuty tem ze 
stawieniem w Samo serce. 

W tem poruszenią wzrok jego padł na 
niemłodego mężczyznę, który stojąc nieopodal, 
glładził niedbale szapokląk i przenikliwe spoj- 
rzenia zapuszczał W ten salon, gdzie tańczyła 
Klotylda. 

Duża jego głowa, prostą linią z karkiem 
połączona, odbijała silnie oryginalnością kon- 
turów i rysów od śmiejących się dokoła postaci; 
zapadłe oczy, wyzierające z pod mocnych brwi 
jak z pod okapu dachu, świeciły ostrym, nie- 
przyjemnym blaskiem. Tadeuszowi wydało się, 
że oczy te śledziły uparcie jego matkę 1 to 
w sposób, który go zastanawiał. Padały bowiem 
na nią jak dwa sztylety i odrywały się natych- 


wa. 
nadto austryacka obrona krajowa, do południo- 
wego zaś honwedzi węgierscy. Kwatera mo- 
narchów i książąt znajdować się będzie w 
mieście Głiins. Z manewrami połączone będą 
próby szybkiego budowania kolei żelaznych i 
zakładania drutów telegraficznych. 


Wielkomocarstwowe stanowisko swe za- 
nie bardzo chlabny sposób, a mianowicie uci- 
skiem wszystkich niewęgierskich narodowości. 
Wybryki przeciw Rumunom i Słowakom są 
na porządku dziennym. Niedawno chcieli Sło- 
wacy obchodzić uroczyście setną rocznicę uro- 
dzin swego poety Kolarza, rząd jednak zabro- 
nił im tego i wydał prawdziwie drakońskie 
rozporządzenie, zabraniające mieszkańcom sto- 
licy Słowacyi St. Martin pod dotkliwą karą 
przyjmować gości przybyłych na tę uroczystość. 
Każdemu, ktoby gościł u siebie zamiejscowych 
nozestników, zagrożono grzywną 100 złr. go- 
ściom zaš ppn odszupasowaniem do miej- 
sca przynależności Wozoraj urządzono znów | 
wielką awanturę antirumuńską w Wielkim Wa- 
razdynie. Niejaki Bela Pituk, uchodzący za 
półgłówka, napisał broszurę, w której zarzucił 
rumuńaskiemu katolickiemu biskupowi z Wiel- 
kiego Warazdynu, ks. Pawelowi, że nienawidzi 
Węgrów i że szerzy agitacyę rumuńską w ko- 
mitacie. To wystarczyło szowinistom madziar- 
skim do ogłoszenia krucyaty przeciw, bisku- 
powi i wszystkim Rumunom mieszkającym w 

arazdynie. Wczoraj wieczorem zebrało się 
kilka tysięcy Węgrów przad pałacem biskupa, 
bawiącego obecnie u wód na kuracyi, poczęło 
krzyczeć „pereat Pawel“ i nuż bombardować 
okna w pałacu biskupim, a potem we wszyst- 
kich domach, w których mieszkają Rumuni. 
Rzucano kamieniami wielkości pięści, tak, że 
pocisk taki przebiwazy szybę, uszkadzał sprzę- 
ty w mieszkaniach. Policya węgierska w Waraz- 
dynie okazała początkowo dziwną pobłażliwość 
wobec tych wybryków, przeciwko kilkutysią- 
cznemu tłumowi awanturników wyruszył dy- 
rektor policyi na czelu dwudziestu policyantów 
dopiero gdy krew zaczęła płynąć i gdy ekscen- 
denci uzbrojeni w drągi zaczęli wywalać bra- 
my domów rumuńskich, przywołano kompanię 
wojska, która przywróciła porządek . 


Takich to wybryków dopuszczają się Wę- 
rzy nie prowokowani przez nikogo, cóż to bę- 
A> dopiero podczas wyborów, gdy Rumuni i 
Słowacy zechcą swoich kandydatów postawić. 
A jeżeli jest coś prawdy w sensacyjnej pogło- 
sce, która od wczoraj krąży w tutejszych sfe- 
rach politycznych, to wybory odbędą się prę- 
dzej, aniżeli się tego spodziewano. Mówią bo- 
wiem, że p. Weckerle chce zrobić Najj. Panu 
propozycyę rozwiązania sejmu i rozpisania no- 
wych wyborów. Do kroku tego skłaniają go 
odobno raporty liberalnych posłów o usposo- 
Konta, jakie panuje wśród wyborców. Podczas 
feryi obeonych urządzają liberalni posłowie 
sejmiki relacyjne celem reklamy dla kościelno- 
politycznych reform. Owóż przekonać się mieli 
oni, ża większość wyborców jest przeciwną tym 
bezwyznaniowy rm reformom i zdali o tem spra- 
wę szefowi gabinetu. Pan Weckerle chce więc 
użyć fortelu, t. j. rozwiązać sejm i rozpisać 
śpiesznie nowe wybory pod hasłem owych re- 
form kościelnych, i spodziewa się przy zręcznej 
agitaoyi uzyskać większość. Spieszyć zaś musi 
się dla tego, że jeszcze nikt nie stanął na 
czele ruchu dążącego do utworzenia katolickie- 
go stronnictwa w sejmie, zatem ruch ten nie 
będzie się mógł jeszcze rozwinąć należycie, a 
wyborcy będą zaskoczeni. Takie pogłoski krążą 
od wczoraj, ile w nich prawdy, nie wiem, ale 
zanotować je uważam za mój obowiązek. 


Londyn 7 sierpnia. 
Wsród darów, jakie otrzymał książę Yorku, 
syn księcia Walii, a wnuk królowej, z powodu 
zaślubin swoich z księżniczką May of Teck, 
zwracało Ę.._——OSNĘ a ka NN CC o a album ujęte w nader koszto- 


miast, przeskakując na jakiś inny punkt w EEG" 0 7 E e, a a 
poczem znów wracały i znów w tłum biegły. 

Gdy się to kiłka razy powtórzyło, Tadeusz 
poszedł wzrokiera w tym samym kierunku i zo- 
baczył de Soligny Kierczyńskiego, wspartego 
o filer, >z koronkowym wachlarzem jego matki 
w ręku. 

Marceli nie brał udziału w wirowych tań- 

i jego wypoczęte, blade oblicze miało mar- 
twy spokój portretn wśród otaczających go roz- 
ognionych twarzy i dyszących piersi. W tej 
chwili właśnie mignęła koło niego Klotylda 
tak blisko, że pęk mohowych róż zwieszający 
się na jej białe ramię uderzył o klapę jego 
fraka. 

On usunął się trochę i podnosząc wachlarz 
do ust dotknął go niemi zlekka, a potem prze- 
chylił zwolna, jakby z pieszczotą ku płonącym 
licom tancerki. Nikt tego nie spostrzegł, nikt 
prócz Tadeusza, któremu ruch ten wydał się 
przypadzowym i jegomościa o dużej głowie, 
który musiał go inaczej określić, bo błysk zło- 
wrogiego tryurafa strzelił z jego wgłębio- 
nych oczu. 

Daleniecki trącił swego towarzysza. 

— Kto to taki? — zapytał. — Jakaś nis- 
zwykła a dziwnie odpychająca twarz. 

Pan Aleksander spojrzał i zmięszał się. 
Pomyślał chwilę, jakby zastanawiając się jaką 
mu dać odpowiedź, wreszcie rzekł: 

— To niejaki Redłuski. Dosyć mętna figura. 
Nie znam go bliżej. 

Ujął go pod ramię. 

— Pójdźmy na salę. Któż ma tańczyć, jeżeli 
tacy jak pan podpierać będą ściany. 

Tadeusz westchnął mimowolnie. 

— Zostańmy tu jeszcze trochę, — rzekł — 
Nie do tańca mi jakoś dzisiej. Nie zdaję sobie 


północna, a gracki i zagrzebski jako południo- | wną oprawę. Ktoby, odchyliwszy okładkę, spo- 
Do armii północnej przydzielona będzie ; dziewał się znaleść w niem fotografie, podpisy 


lub jakieś szkice malarskie, niepomiernie byłby 
zdziwiony ujrzawszy na kartach szeregiem 
nalepione stare marki pocztowe.” Album to było 
darem klubu „fi! atelistów*, czyli zbieraczy marek, 
a nie należało wcale do podarunków najmniej 
miłych księciu Jorku, książę bowiem należy 
do zapamiętałych zbieraczy marek; to też ko- 
ledzy jego w tym sporcie wydali przed uro- 
czystością weselną do wszystkich filatelistów 
w Anglii odezwę, aby ze swych zbiorów ofia- 
rowali po parę rzadszych okazów; wezwani 
pośpieszyli z „ofiarami“ ochotnie i żak powstało 
wspomniane album — jak „znawcy* zapewniają 
— jedno z najwspanialszych na świecie. 


Po olśniewających uroczystościach, po go- 
rących „starciach“ w parlamencie, ucichło na 
bruku londyńskim. Królowa wyjechała do Os- 
bornu, książę Walii bawi w gościnie u książąt 
Richmond et Gordon w Goodwod, a na Pro- 
merad square, Eeaton square i innych ulicach, 


| zamieszkałych przez arystokracyę, okna poza- 


kane, tylko kilka pomniejszych zabawia wie- 
publiczność. Aktorowie porozjeżdżali 


— 


| 


słaniane są starymi dziennikami, Go OZNACZA, 
że kto żyw, uciekł z Londynu. Teatra pozamy- 


się, w miejscach kąpielowych wypoczywają lub 
jak Irwing za oceanem święcą tryumfy, a dy- 
rektorowie i krytycy robią artystyczuy rachu- 
nek sumienia. Z obrachunków tych wynika, że 
na czoło dramaturgów angielskich wysuwa się 
p. Pinero, którego już dawniejsze utwory, jak 
np. farsa „Niebieska grota“, obiegły wszystkie 
sceny europejskie. Obecnie p. Pinero przerzucił 
się do poważnego dramatu i odniósł powodzenie 
jeszcze świetniejsze niż w dziedzinie śmiechu. 
Jego sztuka „Druga żona” doczekała się w 
James Theatre dwustu przedstawień. 

Za to na gieldzie literackiej bardzo spadło 
imię Ibsena, co jest tem ciekawszem, że rok 
1891-2 był okresem, kiedy o Ibsenie każdy 
mówił, Chociaż chwilowe, to zainteresowanie się 
trzeżwych Anglików ponurym, mglistym i nie- 
jasnym Norwegczykiem wydać się musi nienatu- 
ralnemi budzi podejrzenie, że grała tu rolę 
reklama. I tak rzeczy wiście było, a człowie- 
kiem, który zdołał wmówić w swych rodaków, 
że im się Ibsen bardzo podoba, był krytyk 
teatralny pan William Archer, do niedawna 
współpracownik Pall Mali Gazette. W aż uneo 
obecnej każdego prawie narodu jest przyna 
mniej jeden krytyk z tak zwanych najmłod- 
szych, który : glosne krzycząc i wymyślając 
wszystkiemu, podnosi siebie i swój kierunek 
pod niebiosa, a w ten sposób steroryzowanej 
publiczności narzuca ita przekonania. W li- 
teraturze skandynawskiej należałoby do takich 
zaliczyć Olę Hansona, w niemieckiej Bleib- 
treuu, a w angielskiej Archera. Tylko podczas 
gdy Hanson i Bleibtreu są zdecydowanymi 
przeciwnikami Ibsena, Archer stał się litera- 
ckim jego poplecznikiem, nosi miecz i tarczę 
za norweskim „mistrzem“. On więc stworzył 
ibsenizm w Anglii. 


Z całą bezwzględnością zabrał się Archer 
do karmienia publiczności angielskiej I AORA 
w przekładach i fejletonach. Ibsen u niego, to 
jedyny rozsądny człowiek, jedyny autor dra- 
matyczny, a w porównaniu z nim obecny teatr 
angielski, to tingel tangel. Nareszcie przedsta- 
wiono „Norę”*; wprawdzie znakomita aktorka 
Janet Achurch w roli tytułowej olśniła grą 
swą publiczność, lecz już wtenczas podniosły 
się głosy krytyki przeciw Ibsenowi. Ale dopie- 
ro po przedstawieniu „Upiorów* powstała bu- 
rza zgrozy, krytyka nie szczędziła cięgów Ib- 
senowi, a najwybitniejszy i zarazem najpowścią- 
gliwszy z krytyków angielskich Klemens Shott 
w Daily Telk graph użył w recenzyi z „Upio- 
rów“ takich wyrażeń jak „dramatyczna nieu- 
dolność, szopka, wstrętna pospolitość, grubiań- 
ska zarozumiałość, brak smaku, nudna gadani- 
na“ itd. A inni mniej umiarkowani nazwali 
dramat Ibsena: „kanałom, zlepkiem pelnym 
obrzydliwości, zwierzęcym, cynicznym, wstrę- 


sprawy gdzie sę właściwie znajduję. Widzę 
salony magnata, a wiem, że jestem w domu 
człowieka, który nie ma żadnego osobistego 
majątku. 

— Qzy to istotnie prawda? 

= Najzupełniejsza. Ale za to ma dlugi. 

— A jednak musi to być człowiek wielkiej 
EAN i wielkiej pracy, jeżeli o własnej 
sile doszedł do zajmowanego dziś stanowiska. 

— Nie inaczej. Jest to jedna z najpierwszych 
głów prawniczych. Wyborny przytem mówca; 
a w replice nie ma sobie równego. 

— I jakaż jest jego działalność społeczna 
przy tem? — zapytał Tadeusz. — Taki czło- 
wiek mógłby byc bardzo wpływowym; nadać 
szczęśliwy kierunek wielu ogół obchodzącym 


kwestyom. 
— Działalność społeczna, — powtórzył zwol- 
na pan Aleksander. — No, jest ogromnie wzię- 


tym, ma nawał spraw. 

— Których broni, aby za nie brać pieniądze, 
a pieniądze bierze po to, żeby je spożytkowy- 
wać ot w taki sposób, — podohwycił Tadeusz 
i wzrok jego młodzieńczem oburzeniem bły- 
szczący powędrował wzgardliwie przez ciągnącą 
się w obie strony wspaniałą ekspozycyę zbytku. 
— I cały jego czas wolny od zawodowych 
czynności tonie w tym wirze? Nie, wiesz pan, 
to mnie więcej niż zdumiewa. Taki de Soli- 
gny-Kierczyński na przykład jest dla mnie 
przynajmniej zrozumiałym. Tłumaczy mi om 

jedno bardzo głębokie zdanie, które kiedyś sły- 
jea od ojca: „Połowy pojęć braknie temu, 
kto nigdy na siebie nie pracował”. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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tnym, zatrutym, chorobliwym, obłąkanym, cu- 
chnącym utworem, padliną literacką.“ Archer 
z całą zrącznością wyzyskał oburzenie i w unie- 
sieniu wypowiedziane zdania przeciwników. 
Uderzał w ich słabe strony, bił, kąsał niemiło- 
siernie, co jednak nie przeszkodziło, że publi- 
czność coraz to mniej i mniej interesowała się 
Ibsenem, a w tym roku dramata jego na sce- 
nach londyńskich zrobiły zupełne fiasko. 

Ale myliłby się ktoby sądził, że Ibsen 
nie wywarł żadnego wpływu na Anglię, prze- 
konania jego, zwłaszcza pogląd na kwestyę ko- 
biecą przyjęła grupa pisarzy t. zw. „Fabiuszów “ 
z Bernardem Shaw na czele i teraz głoszą oni 
za Ibsenem, że kobieta nie ma żadnych „zło- 
śliwie i po djabelsku* jej narzuconych przez 
teologię obowiązków ani wobec rodziny, ani 
wobec społeczeństwa, ani wobec samej siebie. 
Obowiązek n. p. wobec siebie to coś tak nie- 
dorzecznego jak dług od samego siebie zacią- 
gnięty, a zatam kobieta powinna odrzucić obo- 
wiązek, gdyż on krępuje jej wolę. — Oto co 
zyskała Anglia z Ibsena! 

Ze spraw ogólnych nie ma obecnie pra- 
wie nic na porządku dziennym, żywsze zainte- 
resowanie publiczności obudziło tylko wykona- 
nie jednego wyroku śmierci. 

Skazaniec byłto ex-policyant, nazwiskiem 
Crook. Liaską, noszoną zazwyczaj przez konsta- 
blów, zabił on kobietę, z którą żył w bliższych 
stosunkach. Nigdy nie posądzonoby go o tę 
zbrodnię, gdyby wypadkiem nie znaleziono 
owej laski zakopanej w ogrodzie przy domu, 
który zamieszkiwał. Sąd przysięgłych, wydając 
wyrok śmierci, zakwalifikował podsądnego do 
łaski królewskiej, gdyż Orook zabił swą ofiarę 
w przystępie zazdrości. Minister sprawiedliwo- 
ści a, pomimo wniosku sędziów przysię- 
glych, odrzucił podanie o łaskę i wyrok wy- 

onano. 

Statystyka wyroków śmierci w Anglii od 
lat dziewięciu zasługuje na uwagę. Od roku 
1884 do 1892 w Anglii, nie licząc Szkocyi i 
Irlandyi, było skazanych na śmierć 256 osób, 
wyrok spełniono na 145. Trzydziestu zbrodnia- 
rzy nie miało 21 lat, a pomiędzy nimi znajdo- 
wało się 22 kobiet, które mordowały dzieci 
nieprawnie urodzone. Z tej statystyki okazuje 
się, iż zajęcie kata w Anglii nie należy bynaj- 
mniej do zyskownych, gdyż za 145 egzekucyi, 
licząc po 250 fr. za jedną w ciągu dziewięciu 
lat zarobił 36.250 ir. 

W miarę jak Londyn się wyludnia, oży- 
wia się prowincya, a gmina Pontypridel w 
Walii zgromadziła nawet na chwilę kilkudzie- 
sięciotysięczną publiczność, która przybyła na 
t. zw. „święto bardów“, które od lat 800 jest 
w Walii eorocznie obchodzonem. Bardowie — 
czyli poeci zgromadzili się w Pontypridel na 
„kamieniu druidów* a w pobliżu zbudowano 


pawilon, mieszczący do 20,000 osób. Uroczy-! 


stość zagaił odpowiednim przemówieniem lord 
Tredegar. Z kamieni przemawiali później w ry- 
mach bardowie, zwracając się do przewodni- 
czącego. Jednym z najciekawszych epizodów 


ne czerwone barwy, widnieje napis aż w sze- 
snastu językach, naturalnie i w polskim: „Pro- 
letaryusze wszystkich narodów łączcie się!“ 
To miejsce, w którem się odbywa międzynaro- 
dowy kongres wyznawców gsocyalistycznej idei 
przewrotu, których z różnych stron świata zə- 
brało się przeszło 700. Ruch w mieście olbrzy- 
mi co krok można słyszeć inny język, to nie- 
miecki, to francuski, polski, grecki, włoski i t. d. 
słowem panuje taka mięszanina językowa jak 
na wieży Babel. 

Na porządku obrad kongresu są następu- 
jące kwestye: 1) środki celem międzynarodo- 
wego przeprowadzenia ośmiogodzinnej pracy 
dziennej, 2) wspólne przepisy w sprawie obcho- 
du „święta majowego“ ; 
socyalnych demokratów ; a) parlamantaryzm i 
agitacya wyborcza, b) bezpośrednie ustawo- 
dawstwo przez lud; 4) stanowisko socyalnej de- 
mokracyi na przypadek wojny; 5) ochrona ro- 
botników : 6) narodowe i międzynarodowe u- 
kształtowanie towarzystw zawodowych; 7) mię- 
dzynarodowa organizacya socyalnej demokracji; 
8) rozmaitości. 

Pierwsze posiedzenie odbyło się względnie 
spokojnie, na drugiem za to, wczorajszem, pię- 
ście i kije było w robocie, a nawet nie odbyło 
się bez rozlewn krwi pomiędzy tą „śmietanką“ 
ludzkości, jak się lubią nazywać „towarzysze“. 

Przyczyną bójki była sprawa dopuszcze- 
nia lab niedopuszczenia „niezależnych* socya- 
listów i anarchistów do obrad kongresu. „Nie- 
zależni* socyaliści i anarchiści koniecznie żą- 
dali dla siebie prawa uczestniczenia w obra- 
dach, większość kongresu, a mianowicie nie- 
mieccy delegaci stronnictwa socyalno-demokra- 
tycznego, sprzeciwiali się temu stanowczo. Po 
jednej i drugiej stronie posypały się bardzo 
ostre słowa, a po tych preludyach wywiązała 
się bitwa na pięści i kije, zakończona oozy- 
wiście klęską anarchistów i niezależnych. Po- 
zwólcie mi po kronikarsku opowiedzieć jak się 
obrady tego posiedzenia pięknie rozwijały, aż 
uwieńczone zostały tak pięknym końcem. 

W imieniu komitetu urządzającego oświad- 
czył redaktor Greulich z Zurychu, że komisya 
kongresowa wybrała przewodniczącym kongre- 
su na dzień dzisiejszy jednego z przywódzców 
socyalistów niemieckich posła Singera. Bogaty 
ten żyd berliński palnął piękną mówkę na 
cześć czerwonej międzynarodówki, podziękował 
za pomoc, jakiej od socyalistów całego świata 
doznawała socyalna  demokracya niemiecka 
podczas ustawy antisocyalistycznej i uznał, że 
obecny kongres robotniczy stanowić będzie no- 
wy krok w rozwoju międzynarodowej idei ro- 
botniczej i przyspieszy chwilę radosną, w któ- 
rej sztandar czerwony powiewać będzie na ca- 
łym świecie. Drugim przewodniczącym wybra- 
no delegata Arguriadesa z Paryża, również 
żyda. Następnie wywiązała się bardzo długa i 
ożywiona dyskusya o „udział* w kongresie. 

Przeszłoroczny kongres brukselski uchwa- 
jlił, że udział w kongresie mają wszystkie za- 
wodowe towarzystwa robotnicze, oraz stronnic- 
(twa i towarzystwa socyalne, uznające potrzebę 


8) taktyka polityczna | 


PRZEGLĄU z dnia 13 Sierpnia 1893. 
ciw uchwale, Francuzi zaś wstrzymali się od 
głosowania zupełnie. 

Gdy ogłoszono rezultat głosowania zakrzy- 
knął wódz anarchistów berlińskich Werner: 
Protestuję przeciw nazywaniu kongresu, kon- 
gresem robotniczym! (Krzyki: raus! raus!) 
Zgiełk i hałas zapanował nieopisany. 

Panowie delegaci skoczyli na krzesła i 
stoły i w okolicy, gdzie się znajdował Werner 
1 Landauer, rozpoczęła się najpospolitsza bój- 
ka, pięści i kije były w robocie, przewodni- 
czący Singer dzwonił nisustaanie bez żadnego 
skutku i zniewolony by! zamknąć na pewien 
czas posiedzenie. Upłynęło jeszcze z pół godzi- 
ny, zanim wreszcie Landauer, Werner i trzej 
anarchiści szwajcarscy wśród ogromnego hała- 
su i zgiełku wyekspedyowsani zostali za drzwi. 


ZEŚLE a OZ 


Ekspedyowani ku drzwiom anarchiści bronili | 


się zacięcie i mocno i dlatego zostali poturbo- 
wani. Wielki hałas wywołała następnie soena, 
jaka się odegrała między Singerem a Argyria- 
desem. Singer począł ztyt głośno i fanfarońsko 
mówić, za co Argyriades krzyknął nań: „Pan 
nie jesteś teraz przewodniczącym!* — Na to 
odezwały się liczne głosy: „Za drzwi z nim!* 

Gdy się cokolwiek wciszyło, sprawdzono 
mandaty delegatów. Eongres uznał ze ważne 
412 mandatów. Na Niemcy przypada 92, na 
Anglię 65, na Austryę 34, na Belgię 17, na 
Australię 1, Bułgaryę 2, Danię 2, Hiszpanię 2, 
Amerykę 3, Francyę 38, Holandyę 6, Węgry 
10, Rumunię 6, Rosyą 1, Serbią 1, Norwegię 1, 
Szwajcaryę 101, Włochy 21 i na Polskę aż 10! 
Co za honor! Co za cześć!... 

*« Delegaci austrysecy, niemieccy i włoscy 
postawili wniosek, aby kongres wyraził sympa- 
tys francuskim robotnikom, iż postanowili do 
parlamentu wysłać samych „nieprzyjaciół woj- 
ny“ i na tem zamknięto poranne posiedzenie. 

Na popołudniowem chciał Bebel przema- 
wiać, ale Anglicy, Holenderczycy i niemieccy 
niezawiśli narobili takiego hałasu, iż odczytał 
tylko motywy, jakie go skłoniły do Żądania 
wykluczenia niezawisłych socyalistów niemie- 
ekich. 

Następnie weszła na porządek dzienny 
Sprawa uniewaźnienia mandatów. Wykluczono 
2 Włochów. Komisya uchwaliła następnie wy- 
kluczyć jednego z polskich delegatów, ponie- 
waż on wydaje bezimiennie jedno z pism pol- 
skich. To wywołało całogodzinną dość burzli- 
wą debatę. Jakis Polak (?) protestował przeciw 
przypuszczeniu do obrad kongresa wspomnia- 
nego redaktora, gdyż on jest „zerem“. 

Nazywająca się Polką, a własciwie będąca 
rosyjską żydówką, panna Luxemburg wystąpiła 
w jego obronie i oświadczyła, iż pismo, o któ- 
rem mowa, nosi nazwę „Sprawa robotnicza* i 


jest wydawane przez literacki związek polski | 


za granicami kraju, a do Polski jest przemy- 
cane. Redaktor nazwiska swego wymienić nie 
| może, gdyż za powrotem do kraju byłby na- 
rażony na prześladowania. 

Pani Mendelsonowa , taka sama „Polka“ 
jak poprzednia, żona znanego nihilisty rosyj- 
skiego, żyda z Warszawy, protestowała przeciw 


uroczystości jest chowanie albo obłóczyny mie-! organizowania się robotników i konieczność: dopuszczeniu go do obrad kongresu, gdyż w 


cza, który się kryje przed pieśnią. Po przemó- 
wieniu lorda, Firangeon Davies zaśpiewał pieśń 
miejscową, poczem wielu popisywało się znowu 
śpiewem i muzyką. Rozdanie nagród zakończy- 
ło uroczystość. 

Muzeum South Kensigton nabyło niedaw- 


| prowadzenia akcyi politycznej. 

! Kamieniem obrazy dla „niezależnyoh“ so- 
cyalistów i anarchistów są właśnie owe dwa 

| słowa nakcya polityczna”, ponieważ nie przy- 

| pisują oni akcyi politycznej robotników przy 

| panowaniu burżuazyi Żadnego znaczenia, stoją 


takim razie dwuznaczne iudywidua będą brały 
w nim udział. Postawiła wniosek, aby w kwe- 
styi dopuszczenia go] czy wykluczenia, głoso- 
wano narodowościami. Głosowano jednak za 
| pomocą podniesienia rąk i redaktora przypu- 
|szezono do obrad. To wywołało znowu ogro- 


no wspaniały okaz, jestto dywan z meczetu |tylko na gruncie teroryzmu i żądają nie słów | mny hałas, który trwał bardzo długo; wobec 


ardebilskiego mający 10'6 metrów długości, a 
5'53 szerokości. Ile kosztował pracy dywan 
ten, wykonany przez niewolnicę miejsce świę- 
tych Mahsonds kosken w roku 1535, możemy 
powziąć wyobrażenie z tego, że jest na nim 
33 milionów punktów, wykonanych ręcznie. 
U góry w obwódce znajduje się napis: „Nie 


mam innego schronienia na świecie nad twoją | 


siedzibę. Głowa moja nie ma innej osłony nad 
dach twój“. 

W gronach angielskich modnisiów dyskuto- 
wano bardzo poważnie nad kwestyą, czy podczas 
uroczystości n. p. wesela lub balu wypada mieć 
zagięte spodnie po gogowsku czy nie? Dysku- 
syę tę wzniecił fakt, że znany modniś, lord 
Karol of Craven, który niedawno w Nowym 
Jorku brał slub z jakąs bogatą Amerykanką, 
do slubu zjawił się w zagiętych spodniach ! 
Wprawdzie Mr. Ward Me. Allister, amerykań- 
ski Salamon w sprawach mody powiada, że 
lord się chyba zapomniał, jednak nowojorscy 
modnisie naśladują fatalny przykład i na wy- 
twornych weselach, balach 1 t. p. coraz więcej 
zagiętych spodni. Grogowie londyńscy zaś po- 
stanowili poczekać z rozstrzygnieniem tej wa- 
żnej sprawy aż do sezonu jesiennego. 


Kongres socyalistów. 


Zurych 8 sierpnia. 


Na wszystkich ścianach tutejszej wielkiej 
sali muzycznej, udekorowanych w  rewolucyj- 


Nowy apokryf Ewangelii. 


Egipt oddawna cieszy się sławą nigdy nie- 
wyczerpanej skarbnicy wszelkiego rodzaju sta- 
rożytności. Klimat doliny nadnilowej, suchy i 
zdrowy, zachowuje z zadziwiającą dokładnością 
wszelkie pamiątki, zarówno te, które wzno- 
szą się na powierzchni ziemi, jak i te, które 
w jej łonie się kryją. To jest jednak najgo- 
dniejszem uwagi, że pamiątki te, świadcząc o 
bardzo starej cywilizacyi, nigdzie nie odsła- 
niają nawet śladu barbarzyństwa pierwotnego. 
Dotąd zabytków doby przedhistorycznej, tak 
licznie po Europie rozrzuconych, w Egipcie 
wcale nie znaleziono. 

Ale obok bardzo bogatych zabytków pra- 
starego bytu Egiptu, niemniej ciekawe, a jak 
dla nas może najciekawsze są pamiątki pier- 
wotnych czasów chrześcijaństwa. Dzieła pi- 
śmiennicze, znane tylko z nazwiska, gdyż od- 
dawna w swym oryginale greckim lub łaciń- 


' pięknych, wygłaszanych przez posłów socyali- 
i stycznych w parlamentach, ale czynów. 
| To też zaraz wniósł delegat francuzki ra- 
| dykalniejszego odcienia Kauffer, żyd z Paryża, 
o wykreślenie słów inkryminowanych, gdyż na 
| międzynarodowym kongresie robotniczym winni 
| byé przypuszczeni do udziału delegaci wszel- 
kich odcieni, jeśli wybrani są przez robotni- 
ków. Na tej podstawie nie wolno też wyklu- 
czać i anarchistów, ponieważ i oni wybierani 
są przez robotników. Kongresowi robotniczemu 
nia przysługuje prawo wykluczania jakichkol- 
wiek delegatów robotniczych. 

Również wódz niezależnych socyalistów 
'i anarchistów berlińskich, żyd Landauer, żądał 
, dopuszczenia do udziału anarchistów, byle byli 
wybrani przez jakąkolwiek socyalistyczną gru- 
pę robotniczą. 

Bardzo stanowczo przeciw anarchistom 
oświadczył się przywódzca niemieckich socyali- 
stów Bebel, który wręcz posądził Landauera, 
Że jest ajentem prowokacyjnym. Porozumienie 
pomiędzy socyalistami a anarchistami jest jego 

zdaniem rzeczą niemożliwą, choćby kongres 
przez kilka miesięcy nad tem pracował. Szko- 


da więc czasu na takie płonne w skutkach dy- į tów uznano za ważne. Powstał krzyk i bałas| w kajdany odstawili do Starej wsi na Węgrzech. | 


skużsye. 


tego oświadczył przewodniczący, iż zarządza 


| głosowanie narodowościami, gdyż rezultat po- 


przedniego głosowania był niepewny. Większość 
tj. 9 narodowości oświadczyła się przeciw jego 
dopuszczeniu. 

Następnie dyskutowano znowu, czy jede- 
nastu niezawisłych Niemców należy wedle wnio- 
sku większości nie dopuścić do obrad. 

Gilles (Niemiec w Londynie zamieszkały) 
>> przeciw starym socyalnym demo- 

ratom wskutek czego podnieśli oni przeciw 
niemu pięście i okrutnie poczęli krzyczeć. Prze- 
wodniczący wyraził zdumienie swe, iż socyalni 
demokraci niemieccy, którzy zawsze głoszą u- 
miarkowanie tak nietaktownie się zachowują. 
Inny z Anglików oświadczył, iż jeżeli Niemcy 
nie zakończą swych wewnętrznych swarów, to 
Anglicy natychmiast opuszczą kongres. „Mysmy 
przyszli — mówił — aby radzić nad ważnemi 
sprawami, a nie kłócić się. Jeden z Francu- 
zów począł wołać do niemieckich socyalnych 
demokratów: „Wczoraj panowie głosiliście po- 
rządek i spokój, a dzis sami zachowujecie się 
jak enarchiści." ; 

Zażądał następnie, aby owych 11 manda- 


inie do opisania. Tłumaczka pani Zetkin ze 


Delegaci angielscy zaproponowali zamknię- | Sztutgartu oświadczyła, iż wskutek hałasu nie 
oie dyskusyi. Anarchiści zaprotestowali prze- | może krzyczeć głośniej, gdyż już i tak zachry- 


ciwko temu energicznie, ale mimo to wniosek | pła 


Przewodniczący począł wyliczać zapisa- 


Anglików przyjęto. W głosowaniu delegaci 16 j nych do głosu moweów. Na to odezwały się 


narodów oświadczyli sią za 


zatrzymaniem ; głosy: „Nie! nie! nie!“ i poczęto podnosić pro- 


uchwały brukselskiej, Hiszpanie głosowali prze- | testy przeciw przewodniczącemu. Przez kwa- 


przeniknął i do Etyopii. 


Na nieszczęście, lite- | starożytnego przekładu syryjskiego i etyop- 


ratura tego kraju dotąd bardzo mało jest zba- | skiego, a w części z parafrazy, dokonanej przez 
ana, ale i to, co wykryto, budzi nadzwyczajny | Grzegorza Sinkelusa, historyka bizantyjskiego 
interes i jest niezmiernie ważnem świadectwem |z VILI wieku. Obecnie oryginalny tekst grecki 
i zabytkiem piśmiennictwa kościelnego pier- | ukazał się po raz pierwszy na widok publiczny. 


wotnego chrześcijaństwa. 


zawiera on historyę męki i zmartwychwstania 


Miejscem, gdzie się stare księgi przecho- | Zbawiciela i urywek apokryficznej apokalipsy, 
wały najlepiej, są licznie po Etyopii rozrzucone | przyczem na pierwszej stronicy mieści się ry- 
klasztory. Jakkolwiek skórzane księgi etyop- | sunek krzyża koptyjskiego. Teksta te świat u- 
skie są bardzo drogie, wszelako zamiłowanie w | czony powitał z nadzwyczajnym interesem, 
nich było tak wielkie, że w ogólności nie są | przedrukowano i przetłómaczono je, a teologo- 
one wcale rzadkością, i dość obficie w kraju | wie angielscy i niemieccy komentowali i ko- 
tym znaleść je można. Przy zdobyciu np. Mag- | mentują je ciągle. Redaktor pisma République 
dali, miasteczka stosunkowo niewielkiego, An- | Française, żyd, nie znając zresztą bliżej przed- 
glicy dostali w swe ręce bibliotekę podróżną | miotu, ogłosił nawet, że odkryto piątą Ewan- 


negusa Teodora, w której znajdowało się prze- 
szło 300 ksiąg. W Abisynii, na jeziorze Can, 
znajduje się wyspa, a na niej klasztor, w któ- 
rym od dawien dawna chowano skarby królów 
etyopskich i skaroy kościelne. Niestety, dotąd 
ani jeden cudzoziemiec nie mógł się dostać na 
tę wyspę, Abisyńczyczy zaś opowiadają, że 
tam kryją się wszelkie ich pamiątki narodowe 


skim zaginęły, pokazało się, że istnieją w ca-|i najstarsze księgi. 


łości w przekładzie na język Koptów lub Ety- | 
opów. Zwłaszcza pisma apokryficzne przecho- 
wały się najobficiej. Koptowie i Etyopowie, 
w skutek może swego położenia geograficznego 
usunięci od bezpośredniego wpływu Kościoła, 
z czasem usunęli się i od jedności z tym Ko- 
ściołem, 1 nie widzieli zbyt ważnych różnie 
między księgami kanonicznemi a apokryfami, 
odrzuconemi przez zwierzchność duchowną. 
Gdyby niejto, że w wieku X chrześcijaństwo 
w Egipcie uległo dzikiemu: prześladowaniu i 
tępieniu, z pewnością szczęśliwa ta kraina za- 
chowałaby o wiele więcej zabytków piśmien- 
nictwa pierwotnego chrześcijaństwa. Z Egiptu 
ten ruch literacki, że go tak nazwiemy, powoli 


samym Egipcie niejednokrotnie uczo- 
nym europejskim wpadały do rąk manuskrypta 
wysokiej wartości, znajdowane nietylko w bi- 
bliotekach klasztornych, ale i w grobach, kre- 
ślone na papirusie i pergaminie. W miejscowo- 
ści Achmim w Egipcie górnym, w trumnie 
nieznanego mnicha, znaleziono wielki zwój pa- 
pirusowy, w którym znajdował się wykład ma- 
tematyki, oraz rękopism grecki, skreślony na 
33 kawałkach pergaminu. Manuskrypt ten zo- 
stał opublikowany przez Bouriant'a w tomie 
IX Pamiętnika misyi francuskiej archeologi- 
cznej w Kairze w 1892 r. W edycyi tej znaj- 
duje się urywek Objawienia Fnocha, pisma apo- 
kryficznego, znanego dotąd tylko z bardzo 


gelię, nie wiedząc o tem wcale, że takich pią- 
tych Ewangelii znajduje się już kilka i że 
wszystkie uznano za apokryfy. 

O tem, że kiedyś istniała znaleziona te- 


raz Ewangelia apokryficzna wiedzieli staro- 


żytni; ojeowie Kościoła. Orygines wspomina |nas szukali jako złoczyńców, którzy chcieli 
o tem w swych komentarzach do Ewangelii | podpalić świątynię. Dla tego 
św. Mateusza; Euzebiusz w swej historyi ko- |trwaliśmy w płaczu i jęczeniu całą noc i dzień 
ścielnej mówi o miej także i nazywa ją sfał- | aż do soboty“. 
szowaną ; taki sam sąd wydaje św. Hieronim, | kładzie on w usta słowa następujące. 


powołując się w tym względzie na decyzye 
papieskie. Prócz tego, Euzebiusz dowodzi, że 
biskup antyocheński Serapion nie zbadawszy 
dobrze rzeczy, zrazu pozwolił czytać tę apo- 
kryficzną Ewangelię w jednym z kościołów 
cylicyjskich, ale gdy ją lepiej przestudyował, 
pozwolenie to cofnął, gdyż dostrzegł w tej 
Ewangelii ślady nauki Doketów. Dokeci była 
to sekta religijna, która uczyła, że Jezus Chry- 
stus cierpiał tylko mękę pozorną, gdyż ciało 
Jego właściwie nie istniało, ale było rodzajem 
widma. . W apokryfie, który znaleziono teraz, 
spotykamy w rzeczy samej ustęp, świądczący, 
że sąd Serapiona był usprawiedliwiony. Czy- 


używać tej tak zwanej swobody zakopańskiej. Dwu- 
nastoletni chłopczyk z Królestwa, Ignacy Piwnicki, 
chodząc na szczudłach, spadł z nich i tak nieszczę- 
śliwie uderzył głową o kamień, że na drugi dzień 
zmarł w skutek wstrząśnięcia mózgu. 

Tow. leśne zaprasza członków na XI zwy- 
czajne zgromadzenie, które się odbędzie w dniach 28, 
29 i 30 sierpnia r. b. w Stanisławowie. Zjazd ten 
połączony jest z wycieczką naukową do lasów tłu- 
mąckich i tyśmienickich. 

Na porządku dziennym oprócz spraw admini- 
stracyjnych są następujące pytania: 1) Czego po- 
trzeba naszemu leśaictwu?— z poglądem krytycznym 
na istniejące stosunki przed 40 luty, (Referent p. 
radzca Liżak). 2) Motywa i treść ustawy dla lasów 
gminnych, (Ref. p. Acht, c. k. zarzątzea), 3) Donie- 
sienia z dziedziny gospodarstwa leśnego w ogólno- 
ści (ref. p. Ligman). 4) Sprawozdanie z wycieczki 
(referent wybrany przez zgromadzenie). 5) Wnioski i 
życzenia członków. 

Dyrekcya kolei państwowych donosi: Z po- 
wodu nawalnego deszczu i rozmoknięcia nasypu ko- 
lejowego między stacyami Zawadowem i Brzucho- 
wicami, nastąpiło wykolejenie jednego wozu frachto- 
wego przy pociągu osobowym Numer 2254 dnia 11 
b. m. Przy tym wypadku nikt z podróżnych lub 
służby kolejowej nie odniósł żadnego uszkodzenia. 

Pociąg wspomniany powrócił z podróżnymi do 
Zawadowa, gdzie został rozwiązany. Ody następnie 
wał kolejowy w długości 30 metrów całkowicie 
przerwanym został, zastanowiono ruch pociągów ogo- 
bowych i towarowych na szlaku Lwów-Rawa Ruska 
na razie na 3 dni. 

Przsz to ruch pociągów spacerowych ze Lwo- 
wa do Brzuchowi:, jakoteż wszelkich pociągów mię- 
dzy stacyami Rawa Ruska i Bełzec nie będzie 
wstrzymanym, 

Ze Szczawnicy piszą nam dnia 10 bm.: Skar- 
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drans przeszło trwał hałas i najokropniejsze za- 
mięszanie. Francya, Holandya i Belgia glo- 
sowały za dopuszczeniem niemieckich nieza- 
wisłych, inne narodowości przeciw. Wśród 
głośnych i krzykliwych hałasów zamknięto po- 
południowe posiedzenie. Ktoś krzyknął „Niech 
żyje wolność”, a na to odezwał się głos ko- 
biecy: „Niech żyje anarchia!* 

Przy wychodzenin z sali powtórzyła się 
znowu bójka; bardzo wielu „towarzyszów* 
oberwało sińce i guzy, kilku zraniono do krwi. 

Dzisiaj wieczorem grupa niezawisłych so- 
cyalistów wspólnie z anarchistami, wykluczo- 
nymi z kongresu, odbyła własne zgromadzenie, 
na którem omawiano sprawę wykluczenia ra- 
! dykalnych rewolucyjnych żywiołów z kongresu 
| w Zurychu. 

Gilles, socyalista z Londynu, zauważył, 
że prawdziwy socyalista powinien być konie- 
cznie rewolucyonistą, gdyż istota socyalizmu 
jest rewolucyjną. 

Landauer mówił: Bebel jest kłamcą i 
obłudnikiem. Dążność do polepszenia losu pro- 
letaryatu za pomocą środków parlamentarnych 
uważam za nieskończoną naiwność. 

W tym samym duchu przemawiał Non- 
|nemann (Niemiec, mieszkający w Zurychu), 

u którego policya szwajcarska przed dwoma 
tygodniami robiła rewizyę w mieszkaniu. 

_. Pawłowicz, przewodniczący zgromadze- 
| nia, przemawiał przeciwko Sooyalistom, zasia- 
| dający m w parlamentach i utrzymywał, że so- 

cyslizm tych panów, którzy jeżdżą drugą kla- 
| są 1 spijają smaczne wina, jest po prostu ko- 
| medyą. 

Ostatecznie zgromadzenie uchwaliło odbyć 
we czwartek w Zurychu osobny międzynaro- 
dowy kongres niezawisłych socyalistów i anar- 


~ 


| chistów. Żą się tu powszechnie i to bardzo słusznie, na złe 
oświetlenie Szczawnicy. W dniu wczorajszym było 

OSR NIECE MINIE (0 z tego powodu kilka przykrych wypadków. „Echo“ 

K rę t Ai w i K. d lwowskie dawało koncert na dochód „Tow. szkoły 

oz ludowej“, na który, publiczność zgromadziła się licz- 

| Lwów 12 sierpnia. nie; po koncercie wiele osób ndało się na kolacyę 
j Dar. Gminie Poak:mień, w powiecie roha- | do restauracyi Olexego, zwłaszcza, że członków 
tyńskim , darował Cesarz kwotę 50 złr. nw spra- | „Echa“ podejmował p. dyrektor Wiśniewski, które 

i wienie rekwizytów ogniowych dla tamecznej straży | odpłacało się pięknęm za nadobne i $ iewało. O 
pożarnej. 12-tej godzinie opuszezono restanracyę — deszcz 


lał, cienuo było, jak w piwnicy, a na deptaku nie 
paliła się ani jedna latarnia. Ocieniony drze- 
wami deptak, wyobrażał jakąś czarną otchłań, przez 
którą jednak przedostać sig trzeba było, a więc je- 
den p. C. literat, spadł z nasypu deptakowego na 
bity gościniec i stłukł sobie bok i nogę, tak, że na 
drugi dzień chodzić nie mógł, drugi p. baron B., 
wpadł w rów z wodą, trzeci p, ©. adwokat, rozbił 
sobie głowę o słup, czwarty artysta p. J. skaleczył 
kolano o jakiś pal — dwie panie upadły w rów, 
a mnóstwo osób grało karambola z krzakami i drze- 
wami. Jak na jedną noe, dosyć chyba było masar- 
skich i wodoleczniczych przyjemności, Wprawdzie, 
mógłby ktoś powiedzieć, że kuracyusze po nocach 
włóczyć Bię nie powinni, ale w takim razie po co 
zarząd wyprawia koncerty, teatry i „reuniony*?..: 

Odbył się ta bankiet, w którym wzięło udział 
kilk« dziesiąt osób na pamiątkę połączenia się klubu 
Bzczawnickiego z klubem pieniń:kim, który teraz 
będzie oddziałem Tow. tatrzańskiego. Wydział tego 
klubu krzątu się energicznie o różne dogodności dla 
zwiedzających Pieniny i stara się o ożywienie to- 
warzyskie, szkoda tylko, że pan prezes nie uwa” 
za stosowne przyczyniać się do dobrych stosunków 
pomiędzy dwoma zakładami: „górną' Szczawnicń 
a Miodziusiem. j 

Loterya fantowa urządzona tu niedawno na 
dokończenie budowy miejscowego kościoła, przynio” 
sla czystego zysku siedmset kilkadziesiąt reńskich. 


Prof. dr. Dziwiński wyjechał z ramienia Wy- 
działu krajowego na Instracyę kraj. stacyi ombrome- 
trycznych i meteorologicznych w okolicach górnego 
Dniestru, Stryja i Sanu. 

Konkursa. Wydział Rady powiatowej w Tar- 
nopolu rozpisał z terminem do dnia 15go paździer- 
nika konkurs na posadę sekretarza Rady powia- 
towej. 

Wiadomości dyecezyalne. Rz. kat. archidye- 
cezya lwowska: Rz. kat. probostwo w Czerniowcach, 
opróżnione p'zez śmierć śp. ks. Tobiaszka , będzie 
niebawem obsadzone. Konsystorz arcybiskupi lwow- 
aki przedłożył jnż czerniowieckiemu rządowi krajo- | 
wemu terno kandydatów, a to w następującym po- 
rządku: 1) ks. Józef Schmidt, woj kowy kapelan 
garn. szpitala w Przemyślu, 2) kn. Józef Mykie- 
tiuk, katech. gimn. w Radowcach i 3) ks. St Krauss, 
prob. w Sere! ie. 

Kolej elektryczna. W tych dniach rozpoczęto 
już roboty około kolei elektrycznej. W alei dojazdo- 
wej na głównym dworcu zajęto się już przełożeniem 
szyn tramwaju konnego na lewą stronę chodnika | 
dla pieszych. Jak wiadomo, tramwaj musi tam ustą- 
pić miejsca kolei elektrycznej, która pójdzie z głów- 
nego dworca po prawej stronie drogi dojazdowej. 
Równocześnie przygotowano już kostki granitowe na 
wybrukowanie tej drogi, 

Na innych ulicach miasta, którymi pójdzie ko- | 
lej, inżynierowie wyznaczają miejsca pod szyny i 
przeprowadzają niwelacyę miasta, Kongres socyalistyczny zajmował się 11 sier- 

P. minister Filip Zaleski w towarzystwie p. | pnia stosuukiem Rosyi do Francyi. Niektórzy mówcy 
wiceprezydenta miasta i dyrektora powszechnej wy- | oświedczyli, ża Francya, która sympatyzuje zawsze 
stawy krajowej dra Zdzisława Marchwickiego zwie: ; z nieszczęśliwym narodem polskim, zapomina obecnie, 
dzał wczoraj plac wystawowy. P. minister nie mógł | iż Rosya niszczy Polaków. @dyby armia niemiecka 
ukryć zdziwienia z powodu rozmiąrów przedsiębior- | wkroczyła obecnie do 'Rosyi, powitanoby ją jako 
stwa, obszaru jaki zajęła wystawa i postępu robót. | zbawicielkę, Przy tych słowach wywołali straszliwy 
Wyraził też żywe uznanie inżynierowi wystawy hr. | tumult socyaliści francuscy. Kongres przyjął w koń- 
Józefowi Łubieńskiemu, iż w tak krótkim stosunko- | cu wniosek, według którego socyaliści wszystkich 
wo czasie przy najbardziej niesprzyjających warun- | krajów mają się starać o rozbrojenie i powszechny 
kach terenu i aury zdołał sporą część z powierzo- | pokój, a walczyć przeciw kapitalizmowi, którego 
nego mu zadania przyprowadzić do skutku. Qrunto- ; upadek byłby początkiem powszechnego pokoju. Wczo- 
wne oględziny przekonały również, iż dzięki umie | raj rozpoczął obrady kongres anarchistów, wyklu- 
jętnej kanalizacyi i starannemu zniwelowaniu placu i czonych z kongresu socyalistycznego. Bierze w nim 
całonocną szalona burza nie zrządzła żadnych szkód | udział około 400 uczestników. 
jna terenie wystawowym Po obejrzeniu pałacu sztu- Kongres archeologów odbędzie się w paździer- 
ki, który zwrócił na siebie dłuższą uwagę p. mini- | niku r. b. w Atenach, a wezmą wnim udział prawie 
stra, powrócił on do miasta i zwiedził nową targo- | wszystkie rządy europejakie i uniwersytety. Po kon- 
wicę miejską A gresie odbędzie sie kilka wycieczek do różnych 

Zatarg o Morskie Oko. Zandarmi węgierscy | miejacowości w Grecyi, zasługujących na uwagę ze 
aresztowali bez przyczyny na gruncie neutralnym ; względu na starożytna wykopaliska. 
tśnego dóbr zakopańskich Dziądon'a i zakuwszy go | Paderewski jest jedynym w świecie artystą, 
który w ciągu jednego sezonu zarobił 36.000 funtów 
szterlingów t. j. około 430 tysięcy złr. Dochód z 


Wśród ludności panuje wielkie wzburzenie i zacho- | 
dzi obawa groźnych zajść. Tymi dniami była przy i każdego koncertu wynosił około 5000 dolarów. 
Morskiem Oxu węgierska komisya wojskowa. czyli 12.500 złr. Entuzyazm dla naszego artysty 

Z Zakopanego donoszą: W willi p, Walerego | był tak wielki, że oddawano mu do rozporządzenia 
Eliasza zdarzył się tragiczny wypadek, który powi- ; osobne pociągi kolejowe, które nosiły nazwą „po- 
nien być przestrogą dla rodziców i opiekunów, aby | ciągów Paderewskiego". Pomimo olbrzymiego po- 


bez odpowiedniego dozoru nie pozwalali Caru p Paderewski do Ameryki w przyszłości 
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wek wprawdzie obejmuje tylko ostatnie chwile 
męczeńskiego życia Zbawiciela, wszelako i tu- 
taj napotykamy niektóre szezegóły, których w 
autentycznych Ewangeliach wcale nie ma. I tak 
np. pseudo-Piotr opowiada, że gdy ciemności 
cgarnęły ziemię, żydzi, sądząc, że to już noc 
zapadła, poczęli światło zapalać ; wielu w ciem- 
nościach potykało się i padało na ziemię; set- 
nik przełożony nad strażą przy grobie Pańskim 
nosi tu nazwisko Petroniusza; Józef z Aryma- 
tel nazywany tu jest przyjacielem Piłata; krzyż 


tamy tam bowiem, że Zbawiciel na krzyżu 
„zachowywał milczenie, gdyż żadnego bólu nie 
cierpiał“; opuszezono „pragnienie“; wyrazy : 
„Eli, Eli, lamma sabathani* zastąpiono przez 
slowa: „Mocy moja, mocy moja, czemuś mię 
opuściła ?* 

Autor tego apokryfu, ukryty pod imieniem 
św. Piotra, jest zaciętym wrogiem żydów. Że 
nie należał do nich, że był cudzoziemcem, 
świadczy to że ilekroć mówi o nich, to zawsze 
w trzeciej osobie; stale spotykamy takie wy- 
rażenia : „ich święto”. Cały ton wreszcie do- | Zbawiciela był razem z Jego ciałem złożony 
wodzi nienawiści jego do żydów, a chcąc |do grobu, a po zmartwychwstaniu towarzyszy 
zwiększyć ich winę, ucieka się on wielokrotnie | Panu, a nawet przemawia; z grobu sam ka- 


| 


do fałszowania historyi. Wyrok n. p. wydaje | mień się odwala, gdy z nieba spływają dwaj * 


Herod, Piłat zaś wszystkiemi siłami stara się 
o to, ażeby Pana Jezusa uwolnić. Opisując 
ukrzyżowanie, pseudo-Piotr powiada: „Razem 
z przyjaciółmi żal mnie ogarnął i zgnębieni na 
duchu musieliśmy się ukrywać, gdyż żydzi 


Bam Pan Jezus, wychodząc z grobu jest od 
nich o wiele wyższym. To są znamienne, pra- 
wie dziecinnie naiwne rysy, obliczone na wyo- 
brażnię niewykształconą, niemal wszystkich 
ksiąg apokryficznych, nie wyjmując nawet naj- 
lepszej z nich: Protoewangelii Jakóba. 

Nowy apokryf, ma pod tym względem 
wielkiej doniosłości znaczenie, że niejako jeszcze 
raz świadczy o starożytności Ewangelii kano- 


pościliśmy i 
wiadkom zmartwychwstania 
„Lepiej, 
żebyśmy ciężko zgrzeszyli przed Bogiem, niż 
żebyśmy wpaść mieli w ręce narodu żydow- 
skiego“. Autor zresztą tak dalece nie zna Pa- 
lestyny, że jezioro Tyberyadzkie, w którem 
ryby łowią Piotr i Andrzej, pomieszcza tuż 
przy Jerozolimie. Nie wle nawet o tem, że Św. 
Marya Magdalena i święte niewiasty dla tego 
nie poszły w sobotę do grobu Chrystusa Pana, 
że było święto Pasuhy. 

Pisma apokryficzne, po większej części 
skreślone lub przerobione przez odszczepieńców, 
powstawały wskutek bardzo naturalnego pra- 
gnienia wiernych, ażeby dopełnić niejako tek- 
sty ksiąg kanonicznych. Nowo znaleziony ury- 


czonych Ewangelii Przypuszczają niektórzy, 
że apokryf skreślony został na podstawie ko- 
deksu Ewangelii, zwanego Dyatessaron, spo- 
rządzonego przez Tacyana w Il wieku po Chry- 
stusie. Krytycy, którzy zbadali jak najdoki 
dniej ów apokryf, doszli jednomyślnie do wni: 
sku, że powstał on w IL wieku po Chrystusie 
między 150 a 180 roku naszej ery. Język w nin. 
jest pełen prostoty i pod względem toku zbliż. 
się bardziej dojęzyka Ewangelii kanonicznych 
niż język innych apokryfów. 


pełni jasności młodzieńcy olbrzymiego wzrostu. * 


nicznych, cały bowiem istotny szkielet opowia- „ 
dania zapożyczony jest prawie dosłownie z rze- . 


|| OW "MMM 
powracać nie zamierza. Koncerty doprowadziły go 

0 strasznego rozdraźnienia nerwowego, więc cały 
rok przyszły poświęić chce odpoczynkowi i zajmo- 
wać się jedynie komponowaniem. W tym celu na- 
był Paderewski majątek Rozprza w powiecie piotr- 
kowskim w Królestwie i tam osjądzie, 

Wybór uzupełniający jednego członka Rady 
powiatowej w Grybowie, z grupy gmia miejskich, 
rozpisało Namiestnictwo na dzień 19go września r. b. 

Z uniwersytetu. Uniwersytet genewski ukoń- 
czyły w roku bież. między innemi: panna Marya 
Kraskowska, Warszawianka, ze stopniem bakałarza 
nauk matematycznych, i panna Anna Lipnowska, ze 
stopniem doktora medycyny. Pannie Lipnowskiej ofie- 
rowano miejsce pierwszego asystenta w genewskim 
szpitalu Maternité, 

Fałszowanie sprawozdań sądowych. W wie- 
deńskim Fremdenblacie czytamy co następuje: Cha- 
rakterystycznym dla fcan'uskich stosunków praso- 
wych objawem jest sposób, w jaki dzienniki te 
zdały aprawę z poszczególny:h epizodów procesu 
Ducret-Norton. Figaro i Temps w sprawozdaniach 
swoich z toku tej rozprawy pominęły miejsca, w któ- 
rych w czasie rozprawy wspominano o ambaszdzie 
rosyjakiej a natomiast wstawiły słowa „austro-wę- 
gierska ambasada“, i „austro-węgierski ambasador", 
Jeden rzut oka na inne dzienniki paryskie daje miarę 
sumienności, jaką okazały w swoich sprawozdaniach 
wspomniane dwa organa. 

Z Karlsbadu donoszą: Bawiący tu Polacy po- 
stanowili za względu, że wszystkie inne narody mają 
w tem miejscu kąpielowem pomniki swoich zoako- 
mitych rodaków, wydać odezwę do gości polskich 
w Karlsbadzie o składki na pomnik dla Adama 
Mickiewicza. Od burmistrza miasta otrzymano już 
przyrzeczenie, że skłoni Radę miejską do odstąpie- 
nia Polakom odpowiedniego miejsca. Pod odezwą tą 
podpisani będą pp.: Włodzimierz Gniewosz, Kułacz- 
owski i Winiarz. 
ro Rozkójniczy napad. Z Magierowa donoszą : 
byli między ian=ni danie orowie jarmark, a na nim 

y innymi dwaj włościanie z Kunina: Te- 


rech i Symulak. Po jarmarku wrącali obaj do 
domu, gdy nagle na drodze między tak zwanem 
Przedmieściem magierowskiem a Kuninem napadło 


z ące czterech drabów, zaczęło okładać ich ki- 
yy A pime „dawaj pieniądze, bo zabiję“. Te- 
napastnikom, © sobie tylko 20 ct, więc oddał je 
ilee EnA a alik mia i 35 Sg „Zał za 
uciekać. Jeden z Saai im odai „go : doli 
i zatrzymał, Wkrótce przybiegli trzej inni i rzu- 
ciwszy biedaka na ziemię, zarznoili mn na głowę 
płachtę, wydarli mu z zanadrza pieniądze, a na- 
stępnie obiwszy go niemiłosiernie, zaledwie żywego 
puścili. O rabunku tym Symulsk doniósł žandar- 
meryi w Magierowie, której udało się wyśledzić 
wszystkich czterech rabusiów. Są to włościanie z 
przedmieścia magierowskiego. Oddano ich w ręce 
sadu. 

` Bruk drewniany poczęto układać na ulicy 
Trzeciego Maja. f 

O przebiegu cholery w powiecie nadwórniań- 
Skim możemy podać następujące szczegóły : Prócz 
dwóch robotników, zmarłych w Tatarowie i Mikuli- 
Grynie, o których już podaliśmy wiadomość, zacho- 
rował dnia 8 b, m. w Tutarowie woźnica przedsię- 
biorstwa kolejowego. Chory ten, pomieszczony w 
szpitaliku izolacyjnym przedsiębiorstwa, dotąd Żyje, 
Dalej zachorowała tego samego dnia (8go b. m.) i 
umarła nazajutrz 34-]etnia żona robotnika w Jamnie ; 
w Mikaliczynie zaś zachorowała 9 b, m., wkrótce 
po powrocie z Węgier, 50-letnia w”robnica. W De- 
CE ec zacna dnia 9go b. m. 52-letnia wyro- 

lea 1 umarła wczoraj, a w tej samej miejscowo- 
ary ad wał Bdeletai* robotnik, 2 Bochni pocho: 
UZĄCY: 

i etc zachorowało dotąd w pow. nadwórniań- 
skim osób /, z tych umarły 4, trzy zaś pozostają 
w leczeniu w Szpitalach. 

W Peczeniżynie, w powiecie kołomyjskim 
zdarzył się tskże wypadek Śmierci wiród bardzi 
podejrzanych objawów, R Robotnik, który wraz z 22 
innymi powróci! z Kórósmezó, zachırov at nazajutrz 
i umurł dnia 8 bm. Wykonana sekcya stwierdziła 
Silne podejrzenie o cholerę, a dokonane badanie ba- 
kteryologirzne potwierdziło to rozpoznanie. z pośród 
robotników, którzy z Kórósmezó powrócili do Pe- 
czeniżyna, chorował także szesnastoletni robotnik, 
lecz objawy były bardzo łagodne i chory ten już 
wyzdrowiał, 314 

Wczoraj zdarzył się w Bełzcu wypadek śmierci 
wśród podejrzanych objawów. 

W Saratowie (nad Wołgą) bswi teatralna 
trupa polska Zwiedziła ona kolejno: Rygę, Ore’, 
Rostów nad Donem, 'Tyfis Baku i Astrachań. Gló- 
wne roiegryweją pp.: Gerard, Czyszkowski i Idzia- 
kowski. Trupa, mimo słabych sił, doznaje wszędzie 
poparcia, więc zachęcona niem, zamierza dotrzeć do 
Tomska na Syberyi. 

Odezwa do Polaków. Z Essen w Niemczech 
nadesłano nam odezwę, którą t.meczny komitet wy- 
borczy wydał do Polaków, pracujących w tym 
okręgu. Odezwę tę dla jej orygiralności i pięknej 
pisowni i języka przytaczamy dosłownie, Brzmi ona: 
Jedne słowo napominane w. ostatni Godzinie. w. 
< raniu 15. czerwca nie przisło do konca, 
branie między Pana F. A. Krupp 
i Pana Stótzel potrzebno. Kto bez umocnienie nie- 
miekigo Wolska pokoj chce, kto 2 letne elazbę 
chce, kto szanowanie starych zołnierzow chee, pi 
wybiere Krupp kto bez ten pokoj, robotę ł bande 
chce, i poprawienie awoigo zarobka ten wybiere 
Krupp przi tey wybierze nie przidzie na wiarę leno 
o nasca ojczyznę. Krupp nie zna rosmaintosci W 
wieze, Krupp miłuie katolika tek dobrze iak wanie- 
lika, Krupp Stara się za swoich ludzi tac jak oj- 
ciez. Krupp stawił nasza strona do aławnoszi. Wy- 
bieraze z,miesta i skraju! przidcie wszyscy wsobotę 
24. czerwca do wybrania F. A. Krupp, niech kazdy 
swoją powinnose robi, to bydzie zwycięstwo naache.* 

Lekarstwo na długowieczność. W North 
American Review niejaki pan Wilhelm Kinnear 
podaje receptę na długowieczność. Twierdzi on, że 
każdy zdrowy człowiek, który będzie się stosował 
do jego przepisów, może dożyć dwóchset lat. Przepis 
ten bardzo prosty. Należy jeść mocno solone potra- 
wy; wiele awoców, przedewszystkiem soczystych, i 
ió dziennie dwie lub trzy szklanki destylowanej 
wody, do której dodano 10 do 15 kropel kwasu 
fosforowego. W łatwy więc sposób można doczekać 
się sędziwego wieku. Niestety jednak p. Kinnear 
podając Swą receptę, nic o tem nie mówi, czy bie- 
rze na siebie gwarancyg za skutoszność swego 
środka. f 

Zmarli. Henryka Witosławska, żona notaryu- 
sza umarła we Lwowie. — Dr. Leon Uszczapowski, 
umarł w Starym Konstantynowie, Pozostawił mnó- 
stwo prac z zakresu nauk przyrodniczych w ręko- 
pisach, które zamierzał wydać, ale brak środków 
materyalnych stanął temu na przeezkodzia, Prace 
te przedstawione będą przez rodzinę dla oceny je- 
dnej z instytucyi naukowych w kraju, lub też za- 
granicą, 

Stan powietrza. Termomatr + 15" Beaumnra 
o godzinie 7 w południe + 18 stopni Resum, 
Barometr 757. Spada Z małemi pr erwami padą 
deszcz. Niebo się wyjaśnia, ale na krótko. 
EN e ria aaa 


naszem obrar 
i jest iesze iedae o 


do 910; 
ki od 650—700, na 
| 
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Scena z ulicy. W tych dniach w Berlinie na 
ulicy Weinmelster zabłądził mały chłopczyna i pła- 
kał, że nie może trafńć do domu. Otoczyło go całe 
grono przechodniów i zasypywało pytaniami, na 
które jednak chłopczyna odpowiadał tylko, że mu 
na imię Józef, nie mógł zaś żadnych bliższych podać 
objaśnień. Postanowiono tedy udać się z dzieckiem 
na policyę. — „Co znowu?" zawołała na to pewna 
rezolutna kobieta, „już ja wydobędę z niego, gdzie 
mieszka.*— Zwróciła się do płaczącego malca i za- 
pytała: „Zkąd nesisz wódkę ojeu?* — „Od Schwen- 
dego“ brzmiała szybka odpowiedź. — „Ot jest!“ za- 
wołała kobieta i wziąwszy malca za rękę, zaprowa- 
dziła go do wskazanego szynku, zkąd już chłopczyna, 
syn koszykarza, łatwo trafił do domu. 

Humorystyczne, ale i smutne. 


Dobry sposób 
Ja nigdy nie czytam bezimiennych listów. 
A cóż z niemi robisz? 
Gdy otrzymam, to natychmiast,.. 
A! rozumiem, rzucasz do pieca,.. 
— Nie, wcale nie, wkładam do nowej koperty i 
kładę na niej adres którego z moich przyjaciół. 


Teatr. Dziś w sobotę (12) w teatrze letnim: 
po raz piąty: „Biedna dziewczyna“, krotochwila 
ze śziewami w 6 obrazach L, Krenna i K, Lin- 
daua, z muz. L. Kuhna. — Jutro w niedzielę (13go 
b. m.) w teatrze letnim: „Otello“, tragedya w 5 
aktach a 6 odsłonach W. Szekspira , przekład Pa- 
szkowskiego. Pierwszy gościnny występ pana Bole- 
sława Ładnowskiego, artysty teatrów warszawskich. 
— W poniedziałek (14go bm.) w teatrze letnim: 
„Przed ślubem“, komedya w 5 aktach Kazimierza 
Zalewskiego. Drugi gościnny występ p. Bolesława 
Ładnowskiego, art, teatrów warsz. 


Część ekonomiczna. 


Wiedeń 10 sierpnia. 


(Z.) Bank angielski podwyższył dziś stopę 
procentową z 3 na 4 od sta. Wiadomość ta tu- 
dzież niewyraźne pogłoski o wybuchu cholery 
w Berlinie i Hamburgu wywołały raptowny 
spadek kursów na całej linii. Później zaprze- 
czono urzędownie pogłoskom o wybuchu chole- 
ry w Niemczech, eo wywołało pewne uspokoje- 
nie, w każdym razie notowania ostateczne są 
znacznie niższe od wczorajszych. Renta węgier- 
ska od trzech dni stoi poniżej kursu emissyj- 
nego, zamknięto ją dziś na 93.90. 

.  Opowiadano, że bank niemiecki z pewno- 
ścią podwyższy jutro stopę procentową z 4 na 
6 od sta. Ruble i dziś poszły w Berlinie w gó- 
rę i to prawie o 2 procent. Hausse tę wywo- 
łały dalsze zakupna rządu rosyjskiego tudzież 
pogłoska, że niebawem rozpoczną się znów ro- 
kowania o traktat handlowy między Rosyą a 

iemcami i że równocześnie z rozpoczęciem 
tych rokowań zniesione zostaną obustronnie 
50-procentowe podwyższenia ceł. 

Ostatnie notowania : 

Kredyty austr. 386—, węgierskie 41750, 
Anglobanki 149:25, Uniony 250—, Bankvereiny 
12076, Tanderbanki 24375, Ludwiki 21875, 
Czerniowieckie 25525, Renta papierowa 9655, 
srebrna 9610, austryscka złota 11875, 4%, 
austr, renta wal. kor. 96:45, węgierska złota 
11556, 4'/, węgierska renta wal. kor. 9390, 
dukat 5'88, 20-frankówka 9'92—, marki 1224— 
ruble 131. i i 
§ Giełda zbożowa. Wiedeń 13 sierpnia. Psze- 
nica na jesień 782—785, żyto na jesień 6 89, 
owies na jesień 6'88—6*89, kukurudza nowa 
585—586. 

5 Sprawozdanie z targu zbożowego na Kleparzu. 

Kraków 11 sierpnia. 

Ciągłe deszcze nietylko utrudniają żniwa, 
ale zrządziły joż w ziarnie ogromne szkody, 
bo zarówno żyto jak pszenica i jęczmień po- 
rosły na polu, a kartofle psuć się zaczynają. 
Przytem wskutek nadmiaru wilgoci ziemia tak 
jest rozmoknięta, że nie mówiąc już o zbiorach, 
ale roboty około zasiewów zimowych będą się 
musiały opóźnić. Straty zrządzone są tem do- 
tkliwsze, Że nie będzie ich można powetowa* 
Da cenie, bo w obec konkuroncyi węgierskiej, 
rosyjskiej i amerykańskiej, tem mniejsze istnieją 
szause na zwyżkę, że zboże tej jakości, co na- 
829, trudne nawet będzie do umieszczenia. 

Na targach miarodajnych utrzymuje się 
tymczasem tendencyą bardzo slaba, a poziom 
cen w Ameryce, tak samo jak na targach za- 
chodnio - europejskich, Jest niesłychanie niski. 
U nas w kraju usposębienie jest stosunkowo 
lepsza, spowodowane brakiem zapasów i dowo- 
zów. Żyto mianowicie, którego brak cznó się 
daje, było dzisiaj poszukiwane i ceną starego 
podniusła się o 10 do 20 ot. Pszenicy jest sto- 
sunkowo więcej, więc przy słabym pokupie ce- 
ny zaledwie się utrzymały. Nowa z powodn, 
że jest wilgotna, trudny napotyka odbyt Ję- 
ozmienia celnego nie ma całkiem, obroty ogra- 
dac kę do poślednich gatunków starego 
W onha dudni oają się w cenie jednakowo. 

ono: gą ARAA obrotów. 
za czerwoną od 8'85—$9-]0, 
za ż 


za, 
yto od T25—755; za j eń 
kaszę od 610 do 
6:25; za owies od 7:15—7:40; pszenica nowa 
850—890; żyto nowe 6'80—7'10; rzepak 1350 
do 14 Wszystko za 100 kilogramów. 

Bank galicyjski dla handlu i przemysłu, 


elegramy „Przeglądu“. 


rg 12 sierpnia (pryw.) W rokowa- 

SF Way jęk. o pams traktatu handlowe- 

o Rosya żąda tych samych ulg przy POT 

Aea. do Tarcyi wyrobów gotowych, jakie 
posiadają Anustro- Węgry. 

Hiacyntow, który wykonał zamach na Po- 
biedonoscewa, został ostatecznie uznany 28 Wa- 
rysta. Umieszczono go w szpitalu św. Mikołaja 
na koszt synodu. ; 

Moskwa 12 sierpnia (pryw.) W dniu wozo- 
rajszym zachorowało tutaj na cholerę 86 osób; 
z tych zmarło 52, 

Ryga 12 sierpnia (pryw.) Kahały żydow- 
skie w Rydze i innych miastach Kurlandyl 
zniósł rząd rosyjski zupełnie. 

Petersburg 12 sierpnia (pryw.) Po mane- 
wrach floty francuskiej na morzu Śródzie- 
mnem mą się udać eskadra rosyjska do jednego 
z portów włoskich. 

Foggia 12 sierpnia. Wczoraj wieczorem 
dało się uczuć gwałtowne trzęsienie ziemi w 
miasteczku Mattinata. Także w miejscowościach 
Manfredonia, Monte San Angelo i Rodi były 
silne wstrząśnienia. Komunikacya telegraficzna 
między temi miejscowościami przerwana, Szkoda 
jest prawdopodobnie znaczna. 

Corunna 12 sierpnia. We wsi Aeiros za- 
chorowało pięć osób na cholerę. 


mmm 


(a _ Peszł 12 sierpnia. Dochody węgierskich ' organmistrz, we Lwowie, ul. Kopernika 16. 
DEF” SOKAL I LILIEN 


m bąnkowy i Kantor wymiany ss 


| Precz z obcą tandetą! 


PRZEGLĄD s dnia 13 Sierpnia 1893 


kas państwowych w im kwartale b. r. wy- 
nosiły o 9,013.904 zt, a wydatki o 8,442.099 zł. 
więcej aniżeli w tym samym kwartale r. 1892, 
Ogólny bilans jest zatem o 571.805 zł. korzy- 
stniejszy. 

Bukareszt 12 sierpnia. Wczoraj zachoro- 
wało w Braile 14 osób na cholerę, a 6 umarło, 
w Sulinie zachorowało 11, umarło 16, w Czer- 
nawodzie zachorowało 6, umarła jedna. 

Bombaj 12 sierpnia. Wybuchły tu groźne 
zaburzenia między buddystami a mahometana- 
mi. W kilku miejscach przyszło do krwawych 
bójek. Policya nie może sobie dać rady, powo- 
łano więc wojsko. 

Rzym 12 sierpnia. Popolo Romano donosi, 
że wczoraj zachorowa! tu jeden człowiek wśród 
objawów cholerycznych. 

Wiedeń 12 sierpnia. Ministeryum handlu 
wystosowało dnia 9 bm. reskrypt do wszystkich 
zarządów kolejowych, w którym przypomina 
im wydane w roku zeszłym rozporządzenie, ma- 
jące zapobiegać rczrzerzaniu się cholery i na- 
kazało im, aby jak najtroskliwiej uważały na 
wszystkie osoby podróżujące koleją i miały 
zawsze w pogotowiu wszelkie środki desin- 
fekcyjne. 

. Waszyngton 12 sierpnia. Dziś rozpoczyna 
się w kongresie debata nad tem, co począć w 
obec deprecyacyi srebra. Zwolennicy srebra są 
zdania, że izba reprezentantów uchwali znieść 
bil Shermana, wszelako w senacie potrafią wy- 
musić jakiś kompromis. 

Bombay 12 sierpnia. Rozruchy trwają cią- 
gle. Bardzo wiele osób aresztowano; zburzono 
cztery indyjskie świątynie i jeden meczet. 

Rzym 12 sierpnia. Wozoraj zdarzył się je- 
den wypadek śmierci wsród podejrzanych obja- 
wów. Lekarze wątpią, czy w tym wypadku za- 
chodzi cholera. 

Madryt 12 sierpnia. Doniesienia dzienni- 
ków, iż rząd hiszpański żądać będzie opłacania 
cał w złocie, są nieprawdziwe. 

Król ma się dobrze. 
We wszystkich prowincyach panuje spokój. 


Przyjechali do Lw=wu 
dnia 12 sierpnia 1893, 

BOTEL FRANCUSEL T. Serwatowski z Buc- 
niowa. J. Kellermann z Kańczugi. L. Karpel z Wie- 
dnia. S. Reinitz z Wiednia, O. Rindskopf z Wie- 
dnia. J. Tanasig z Wiedcia. M. Walter z Wiednia, 
Dr. Dworski z Przemyśla. K. Wiktor z Zarszyna. 
J. Spitzer z Budapesetu. M. Steif z Wiednia. J. 
Hi:sch z Wiednia. . 

HOTEL EUROPEJSKI. S. Białoskóraki za 
Stoji, T. Wydzdzyn z Woronowa, Z. Weiss z Bo- 
rysławia. M. Weiss z Lincu. St. Pargar z Trze- 
binii. M. Schreiber z Wiednia. N. Gerstl z Wiednia 

HOTEL IMPERIAL. Hr. A. Romer z Kra- 
kowa Hr. M. Żółkiewska z Paryża. Br. J. Czecho- 
wicz z Brzeżan. J. Mayerburg z Brzeżan. 8. Ję- 
drzejowicz z Jesionki, E., Gawecka z Peremilowa, 
J. Kulczycki z Budzianowa. R. Lówit, K, Freund, 
H. Heidenreich i L. Gutherz z Wienia, K. Noe 
z Berna. 

HOTEL ZORZA. H. Zarajska z Umieszcza. 
L. Doner z Wiednia. E. Tobiaszek z Drohcbycza. 
Z. Zagórski z Przemyśla. W. Szujski z Mszan 
Dolnych. Z. Winnicka z Turad. L. Engel z Wie- 
dnia. W. Jaroszyński z Bładnik. P. Owczynników 
z Bukowiny. 


Zakład 


inhalacyjno-solankowy 
w Truskawcu 


wedłag najnowszego systemu Was- 
muta pod kierownictwem lekarzy 
zdrojowych znakomite oddaje usłu 
gi w cieręieniach dróg oddecho- 
wych. (Rinitus chron., Bronchitis, 
Iuryngids, Emphysema, pul- 
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Cona 


S. W. 


mouum). 


Kto używa Dentyny nie zna kolu zębów I 
Najlepszą w świecie wodą do ust jest 

LEOPOLDA by pea s? 
wzmacnia dz14848, OdsSWIEŻA 
Dentyna jame ustną daje miły smak, 
zapobiega radykalnie celom zębów, Cena 
flaszki 80 ct. wa. Prawdziwa jelynie z fir- 
mą Leopolda Łityńskiego. Do nabycia : 
w składzie materysłów Leopolds Lityń- 
skiego we Lwowie 2 Kopernika 2, Na 
prowincyę wysyła się odwrotną pocztą, 
i m można mieć 


bryki t 


S. W. 


Pierwszy krajowy 
ZAKŁAD GALWANICZNY 


HENRYK GOSENBUSCH 
Lwów. ul. Koperniką 1. 16. 
Wykonuje fabrycznie 
ZŁOCENIE, SREBRZENIE 
I NIKLOWANIE 


wszelkich przedmiotów ż metalu 
również powleka 


/MOSIĄDZEM I MIE DZIĄ 


wody. — 


z tns:em 
we 


F.B 
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ISPORT! T 

Naj erki c ; . 
pilepozo papierki cygaretowe u 
Gatunek bibułki dotad niebywały ! 


Do nabycia w sklepach: 


we Lwowie: Jagiellońska 6. 
w Krakowie Sukiennice 28. 


oraz wę jaz h znaczniejszych nan- 
dlach i trafikach, 
Sprzedaż hurtowną oraz wysyłkę na 
utek nieklejonych 


wów, Hetmańska 24, oraz Związek 
kółek rolniczych w Krakowie. 


Za 4 et || 


kąpiel * domu 
kto kupi wannę lub kenapkę 
z aparatem uiepszonym do ogrzan'a 
Wauny blaszanne lakie- 
row: n:, wenny cynkowe połączone 


parnie karacyj..e. ; 
Klozety pokojowe po ał, 9, lodownie 
pokojowe politerowane, 


Lwów, ulica Jagiellońska l. 9. 


Na żądanie cenniki gratis i franko. 


INa desłane. 


Rubryka ta nie pochodzi od Radakcyi, nie bierze też 
ona na siebie za nią Żadnej odpowiedzialności, 


Pudziękewanie. Wielm. Panu doktorowi Józe- 
fowi Sternbergowi, ordynującemu w Karlsbadzie, składam 
publicznie podziękowanie, za pieczołowitość w leczeniu i 
staranne pielęgnowanie mnie podczas mej kuracyi tamże, 
Jonasz Mandler 

ze Stanisławowa. 


DENTYSTA 
Wszech nauk lekarskich í 
Dr. Bogumił Bieńkowski 


po ukończeniu specyalnych studjów w instytucie odonto- 

logicznym w Berlinie i odbyciu podróży naukowych do 
Halli nad Saalą i Lipska, z 

Ordynuje 9—1 i 3—6 przy ml. Trzeciego Maja 
dom dawniej Tennera lub ul. Kościuszki 1. 8. 


Specjalista chorób sióroych | wanerycznjch 


Dr. £azimierz Podlewski 


G&F mieszka obecnie ulica Chorążczyzny 1. 16. 
Ordynuje od godz. 11—12 i od 3—5, 


Ai 
2085 


1 © w al 3 <ta 
Dr. TEODOR BAŁŁABAN 


b. Assystent i leka-z na klini:e profesora Borysikiewi 
cza w Gracn po kilkoletniej praktyce apogis ej, ordynuje 
w chorobach i operacyach ocznych przy ul. Wałowej 1. 7 


Od godziny 10—12 przed poł., »d 3—6 po poł. I. pt. 
| Dia Baterak Kezpiniwie: 1593 


P. T. 

Przez wzgląd że niektóre łaskawe zlecenia z pro: 
wincyi dla mnie przeznaczone lecz mylnie adresowane do 
dawniejszej spółki Hiibner i Hanke, lub 
do nieistniejącej jaż firmy Józef Hanke 
często właśnie przez mylne adresowania wcale mne niedo- 
chodziły, przezco Szanowni odbiorcy narażeni bywali na 
zawody, a czesto nawet i na straty, upraszam Sza: 
nownych inych odbiorców z prowincyi dla 
uniknięcia nadal podobnych ewentnalnoś- 
ci, łaskawe zlecenia adresowac tylko do 


firm 
x ALOJZY HÜBNER 
Skład farb : materjałów 
2042 Lwów, Rynek 88, 


ma mamaa aeai rae aa 


M. JONASZ 


dosa banro ry i baatar wymiany 
w Loria, nlia Imgiollotssa | 3, 205 
JF kupuje ! sprzedaje wszelkie papiery 


martościowe i monety po majdokładniej- 
auym kursie dziensym. 


Do ciągnienia 16 sierpnia r. b. 
PROMESY 
na 
30/, losy austr. Zakładu kred. ziem. 

I emisyi 
po 1 zł, 50 ct,, wraz ze stemplem, 


Główna wygrana 50.000 koron. 


Przy zamówieniach z prowincył uprasza sie o dołą- 
czene 20 ct, na portoryum. 


Na taki los zakupiony w tym kantorze padła 


główna wygrana w kwocie 50.000 sêr. 


| MEK a 63 | ji 


— 


AUGUST SCHELLENBERG iSYN 
, Sa dom bankowy i kantor wymiany "€whęg 
we Lwowie, ulica Karola Ludwika 1. 


założony w roku 1853. 


230 


kupuje i sprzedaje wszystkie papiery war- 
tościow», losy, waluty i t. d. 


| Promesy na losy 3°% austryackiego 
zakładu kredyt. zismsk. I emisyi ciągnienie 
dnia I6 sierpnia b. r. Cena zł. 1:50. 


| Zlecenia z prowincyi załatwia sie jak najtaniej 
odwrotna poczta. 


Telegram giełdewy. 
Wiedeń dnia 12 sierpnia godz. 2. min, —. 


Akcye kred.  334— Gal. oblig. pro- 
piny 53:50 inacyjne 9610 
Kredyty węg. 41650 ied, losy 14650 
Anglobanki 149'— Akcye tyton. 18650 
Union 247:50 40/, Poż. kraj. 
Ludwiki 21875 z r. 1893 97— 
Nordbany 288 50 Elbethale 233 — 
Lombardy 103 25 Länderbanki 24175 
Losy tursckie 48:— Renta zł. weg. 11556 
Staatsbahny 302 25 Bankvereiny 120 — 
Ozarniowieskie 255:25 Węg. renta p. 9890 
Ruble 1.32:— 


Usposobienia stałe. 


p 
Z izby handlowej. Lwów 12 sierpnia 1898, 
1. Akcye za sztukę. 
bez kuponu bieżącego 
bez dywidendy. 


płacą żądają 


| Kolej gal. Kar. Lud. 200 zł. m.k. 217 50 220 50 
„  Lwow.-czer-jas. 200 zł. w.a. 255 — 258 — 
Banku hipotecz. gal. 200 zł. w. a, 885 — — — 
„ kredyt. galie. 200 zł. w.a, — — 215 — 
2. Listy zastawne za 100 zł. 

Banku hip. gal. 6*/, los. w lat. 40 101 — 101 70 
Banku hip. gal. 5/, z 10°% pr. 110 — 110 70 
Banku hip. 41/,%/, los. w 50 lat. 100 10 100 80 
Banku krajowego 4'/,%/, w. a. 100 50 101 20 
Tow. kred. galic. 40/, I-sza emisya 97 26 97 95 
P n £h los.w41'/, lat. 988 — 98 70 
nono o»  Ślało „ 52 lat. 9880 98 — 

RY s. o n 56 lat. 98 80 99 — r 

3 Obkgi za 100 zł. 
Galic. fund. propinacyjnego 4/, 97 20 97 90 
Bukow. fund. propinacyjnego 5°% 102 75 — — 
Kom. Banku kraj. 59, II emis, 102 25 — — 
Pożyczka krajowa 6"/, 106 — — — 
- A 41/0 100 80 101 
n n 45 DUR 
A = 40/, koronna 97 10 97 80 
4. Losy. 

Losy miasta Krakowa c 28 50 25 — 
Losy miasta Stanisławowa . 40 — — — 
5. Monety. 

Dukat holenderski |. c . 589 599 
Napoleondor . i 0 . 988 10— 
Półimperyał rosyjski. 10.— —— 
Rubel rosyjski srebrny . 1:30— 1.32— 
papierowy . 1:30— 1:32— 
100 marek niemieckich . . 61:20 61:80— 


książeczki 5 ct 
NIEMOJOWSKIEGO 


„ Teatralna 5. 


uskutecznia Zarząd fa- 


Niemojowskiego 


KOŁDRY SZYTE 


po złr. 5, 5.65, 9:50, 
Prześcieradła 


gotowe bez szwu 
156 c/m szer. 210 c/m dł, 1:40, 
176 c/m szer. 210 e/m dł. 1.65. 


SIENNIKI 


po złr. 1'15, 1-36, 1:70 i 280. 


KAPY NA ŁÓŻKA 


trykot. 1'50 cim szer. 200 dł. 
białe złr. 2:75, kolor. złr. 3. 
poleca handel 


Płócien i bielizny 
JANA RIEDLA 


we Lwowie. 


l- | Zarząd dóbr Grodkowice 
| poczta Niepołomice, stacya Kłaj 
poleca do siewu: 
Rxeepak „Thuryngia* przez Chre- 
stentena polecony 20 złr, 
Rzepak zimowy Kohlraps 18 zł. 
Rzepak krzewisty (Strauchraps) 
18 złr. 
Żyto Imperial (Bahlsen) 10 złr. 
Pszenica Square-head 11 złr. 
Pszenica regenerowana gółka 
10 złr. 50 ot. 


Wszystko za 100 kg. z workiem 


i odstawą do stacyi. 
1921 8—9 


11i 16, 


PES JAN 
JARZYNA 


jubiler t złotnik 


w przeciągu 15 do 25 minut 
1951 


< 


_GORSE 


pokojowa tusze, pokojo- 


wszelkie wyroby z cynku jako to: 
lampy stołowe i wiszące, kandelabry, 


| zegary, Wazy, tace itp. Sprzęty Dla 


oraz polaca 


PRZYRZĄDY FIZYKALNE 


dla szkół-ludowych. 2061 1933 3—6 


Tinet. capsici compos. 
- APain-Expellen), 


wyreba Praskiój apteki 
aray 


wietrza, 


$ 


jako praktyczną mowrość 


PROCHOÓWNIKI 


pod gwarancyą nieprzemakalna 
z płótna szarego 
nepuszczanezo ro:czynaa nie- 
czułem na wszslkie zmiany po- 
równi:ż niezmienia koloru płó- 
Główny skład materyj nieprze- 


R. KRIMMER 


Lwów, hotel Francuski. 


PP. Oficyalistów | 


poleca 


LAUR 


we Lwowie pl. Marjacki 
poleca swój bogato za“ Š 
S opatrzony skład wyro- 
bów jubilerskich, zło- 
ù tych i srebrnych 
| ` po najniższych 

conach, 


1757 || 


—  Tyiko w handlu 
farb i materyałów 
0. T. Winklera Syn 


we Lwowie 


można z czystego włosienia lab 
szczeci taniej jak wszędzie nabyć 
Szczotki do froterowania 
Szczotki do zamiatania 
Szczotki do sukień 


dziełanie słońca jęk 
tna szarego. 


makalnych 


tera pod Złotym lwewą 


— w Pradze. === 


s 
GERE Tylko swoja wla- 
vs. sne wyroby kra- 
jowe protegujmy, * 
a przekonamy się ' 
że są dobre trwa- 

le 1 sumiennie 
zrobione. 


Wiilańskie 


Fortepiany, Organy, 
i Harmonium 
1803 poleca 


Jan Śliwiński: 


kosztu 
POETĘ 
n 


na Przekacy 


Wilańskie wina 
naturalne i własnej UprEWy, 


z mojej własnej piwnicy. 
Czerwone po 24, 28, 30, 35 ct. 


Białe po 22, 26, 30 ct. c 

Wina deserowe po 30, 35, 40 (naj- 
lepsze po 50 et.) 

Riesling po 40, 45 ct. 

Schiller wyborne po 18, 20, 25 ct. 
Ceny za litr, za zaliczką 

za gotówkę Próbki od 50 litrów 

wzwyż. Beczki przyjmują napo- 

wrót opłatnie po policzonej eale 

205 


Auslese po 40, 45, 50ct. 
damskie 


lub 


HAAL, Weinbergbesitzer 
Villany, Ungarn. 


WE LWOWIE, kupuje i sprzedaje wszelkie listy mastawne 5%. Obligacye komunalne banku krajowego, 4'/,9/, i 4%, 
Obligacye dì i powa <a gf banna i kawowa o 

pa najkorzystnio warunkac ypłata wylosowany: 
plełldę wykonuje za kariery na wi i 


Bez prucia 


przyjmuje do chemiczuego czy. 
szczenia, odnawiania i prasowania 
wszelkie ubiory męzkie i suknie 
ierwszy wiedeński zakład 
chemiczny czyszczenia plam 


SZYMONA WEISSA 


Lwów, ułiea Kopernika liczba 12. 
Na życzenie czyści ubiory za 
pomocą pary w przeciągu kilka 
odzin. 


da pierwszeństwa, Losy państwowe i 
ych obligącyi i losów, jakoteś płatnych 
ększa missta zagranicy po najtańszych cansch. Zlecani i 


Szczotki do włosów 
Trzepaczki, Piórka 
Rogózżki kokosowe 
Chodniki kokosowe 
„0 257, taniej 
i w ogóle wszelkie towary 
lakiernicze i farbowe. 
Cenniki gratis i franko. 


Farby olejne 


gotowe do użycia 
na potrójnie gotowanym pokoście, 
nadzwyczajnie trwałe i szybko 
gchnące do drzwi, okien, dachów, 


parkanów,sztachetów, posadzek itp. 
poleca 


Leopold Lityński 
we Lwowie, 
32 Kopernika 2. 
Na prowincyę wyseła się od- 
wrotną botztą. 2016 18—? 


Młodszy subiekt 


w handlu towarów bławatnych i 

konfekcyj damskiej uzdolniony, 

może znaleść miejsce w magazy. 
| nie Henryka Schwarza w Krakowie. 
i 2068 3—8 


1962 


1359 8—? 


pożyazkę krajową 
owa Monsty anstryackie i zagraniczne 
uponów bez doliczenia prowizyi. Zlecenia na 


eoania s prowinoyi wykonuje odwrotną poostą bes doliczenia prowisyi. 


4 


Drobne ogłoszenia zwykłym | 


drakiem 1, cte wyrazu, tia: 
ażym zas drukiem 3 us. 
Gorzelnik kawaler, dobrze polecony 
poszukuje posady za miernem wynadgro- 
dzeniem. Adres: W. Schimschoimer w 
Żółkwi. , 2083 4-6 
Winogrona 5 kg. franco 1zł. 60 ct. 
Pomidory 6 kg. franco 1 zł. 20 ct. Edward 
Kaczorowski Triest. 2071 410 
W na pani Marya, z domu Pappius 
raczy swej dobrej znajomej podać obecny 
swój adres w własnym interesie pod lit. 
W. N. poste restante larnopol. 2089 2-2 
Staroświeckie filiżanki z prawdzi: 
wej saskiej porcelany do nabycia. Osoby 
mające chęć nabyć, mogą oglądać między 
godziną 4 a 7 popołudniu, Osolińskiuh 19 
1l piętro, lsze drzwi ua prawo. 2096 2-8 
Anna. Ulaczego moich prośb niechcesz 
wysłuchać i napisać do mnie, kocham Cię 
nad życie, ginę z tęsknoty za tobą, proszę 
napisz jak najpredzej, działaj abysmy mo 
gli się widzieć. 2097 2-2 
Pani Olga 10u poste restante Lwów, 
która pod tym adresem rok temu tento- 
wała umowę względem gry na fortepianie 
raczy w własnym interesie podac obecny 
Bwój adres pod lit B. C. poste restante 
Koniuchy. 2088 2-2 
Jest do sprzedania obszerna re- 
alność z ogrodem w Janowie. Zgłosić się 
można w Janowie l. domu 20L lub pi- 
semnie p. 201 Janów. 1868 9-10 
Tutki nieklejone, z najlepszej fran- 
cuzkiej bibułki „hygieniczne* 1000 sztuk 
90 ct. poleca iabryka H. Fiątkowskie), 
Lwów, Pańska 2. Opakowanie franco, 
Przy edbiorze 5.0u0 sztuk porto opłacone. 


ZMIANA MIESZKANIA. 


Akademik poszukuje od 1 września 
lekcyi na prowincyi. Adres: W. u WP. 
Dyrektora Tow. Zalicz. w Komarnie. 

2103 1.6 

Miody ezłowiek. urzędnik Banku 
poszukuje zajecia popeludniowego w za 
kresie biórowym. Wynagrodzenie mierne 
Adres: Narcyz, poste restante Lwów. 


p 2104 11 
Îi nl we iuwo.ie przyjmie siarszy 
Lekcye pedagog. Bijęttowaje do 
wazelkien egzaminow, do szkół publicznych, 
do egzaminów prywatnych, du służby jed- 
norocznej, kolejowej. Jezyk wykładowy 
polski i niemiecki, wedle wyboru. Zgło- 
szenia pod J. H. w biurze Plohna. 2092 


Do nowo otworzonej pralni przy wicy 
Kopernika 17 sprowadziłam z Wiednia 
korbowy magiel do poruszania 
którego potrzeba jednej tylko 
osoby i przyjmuję oprocz wszelkiegu ga 
tunku bielizny -do prania także bieliznę 
do maglewania po cenach nader umiar: 
kowanych. Łudmiłla Piotrowska. 

i 2033 2—3 

Kuonom z skromn mi wymaganiami, 
z dobrą rekomendacyą, poszukuje odpo 
wiedniej posady. Zgłoszenia przyjmuje 
Piątkiewicz, Rymanów. 2049 2 4 

Skład komisowy 
4 7 
Czekolady 


firmy E Kohler & Syn w Lo- 
samnie ' Ko 39 et. i wyżej, czeko- 
ladkı 8 ct. utrzymują 

Papée & i všcicki 
___ Lwów, ulica 3 Maja 1.2. 173€ 
Stanisław Horszowski, Lwów 
Fortepiany, harmonium, instrumenta me- 
chaniczne (manopany, aristony etc.) Na 


rRZEGLĄD z dnia 13 Sierpnia 1893. 


TWD 


Leśnik egzaminowany, prowadzący|* 
handel i dostawę drzewa, z powodu ukoń-| 
czenia kontraktu, poszukuje posady leśni- 
czej od 1 września br. Adres i rekomen. 
dacyą poda Zarząd dostawy drzewa, Prze- 
myśl, Trzeciego maja 507. 2108 1-* 

„ZMIANA LOKALU. 
JÓZEF WEISS 

zegarmistrz, 
konserwator miejskich zegarów wieżowych 
od lat 30-stu, przeniósł z dniem 12 sierp- 
nią swoją od 32 lat istniejącą Praco- 
wnię zegarmistrzowska z Rynku 
| 26. ga na ulicę Sobieskiego 
liczba 11 = obok handlu kupca 

p. SEDLAKA. 

Przy tej sposobności poleca sprze- 
daż zegarów i zegarków wyrobu| 
najznakomitszych fabryk, sprzedając tako 
we po możliwie nizkich cenach. 

Przyjmuje również do naprawy wszel- 
kiego rodzaju zegary i zegarui, ręeząc za 
najdokładniejszą naprawę i wyregulowanie 


B Gwarantowans paryskie 
Wyroby gumowa: 
Pod dyst <cyą donabycja w oso- 
boym lokaln ! drogneryi pad Czer- 
wonym  śśrzyżem, Iiwiw Jagie'- 
lońska 8 
Także poste restante pod cyframi. 


menei 


Starą wódkę ` 


żytnią, starkę, ratafię, rosolisy likiery itp. | 


peleti > 


ŻĘ 


e a bolece sią Badu E W ©. k. uprzyw. rafinarja spirytusu i fabryka „y 
Publiczności, z wysokiem poważaniem SA) rumu, dlsierów i octu PŁ 
Józef Weiss, dari 
2102 zegarmistrz, ul. Sobie kiego 1. 11. JULIUSZA MIKOLASZA i n ' 
04 :6 czerw a 1895 do wy- MEt 
dzierżawienia na lat 10 do 12 tej j WE LWOWIE i 
Skład dła miasta Lwowa Kopernika 9. 2 


Dobra Kozować 


ORIGI 
miasteczko, przyszła stacya kolei Halicz- 


Tarnopol w najlepszej ziemi podolskiej,j ELEŻAS 
z gorzelnią o wysokim kontyngencie, ob- 

Bzaru około 2800 morgów. 
wiadomości 


udzieli 
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e. kowska Nr, 21 I. pięt:o. : 


p Zakład I-go rzędu. GENE === 
- Najlepiej renomowana farbiarnia parowa, drukarnia i pralnia chemiczna 


nagrodzona przez nioraw. Towarzystwa przemysłowe 1892. Ołumuniecka wy- 
s'awa przemysłowo-rękodzielnicza 1 nagroda, złoty medal 1892, 


Zygmunt Fluss 


skład: ul. Ferdynanda, Berno, telefon 470. Fabryka. Zeiie 38, 
telefon 471. . - 
Nsjwięk-za tego rodzaju fabryka na Czechy, Morawę i Śląsk, Wszelkie ro- 
dzaje ubiorów męskich i damskich, bez prucia, z podszewką i watowaniem 
„farbuje, czyści chemicznie i odnawia. 


Nowość! Złoty i srebrny druk brokatowy, Nowość ! 


Polecam także moją najmodniejszą maszynowa, chemiczną pralnię gar- 
deroty męskiej, damskiej i dziecięcej, uniformów wojskowych i urzędniczych, 
toalet balowych i spacerowych, materyi na meble, szalów, chustek kolorowych 
kap, obrusów, parasoli, wachlarzy ze strusich piór, krawatów, etc. j 

.Zakłau do czyszczenia gobelinów, dywanów smyrneńskich i 
brukselskich, według sngiel. systemu, czyszczenie i farbowanie firanek, kotar 
koronek 4 ar bü ; í 

Specjalna farbiarnia materyi jedwabuych, kaszmirów, pluszów, atłaau, 
wełny, pasmanteryj, materyi dekoracyjnych, na najpiekniejsze barwy. 

Fije we wszystkich większych miastach monarchi. *ilia dia Lwowa i 
okolicy : l. Ig Fried Salon mód, plac Halicki 18, ill Ig. Fried au printemps 
gy ulica Halicka 13. Dla Krakowa i okelicy: Pni Wanda Horowiczowa Sław. 


juruwacąz EU ełoqcy 


w l 
p (Biuro anonsów L. Horowitzs, Ozernioa ce). , -206% | 


Wykonanie niezrównane. EEEE 


. 3 r EF A ana 4 Bu 
stire do butelek i młod:ze sorty — za prawdżiwość ręczę. 
Białe, s'ołowe i deserowe wina ZU, '4, 30 ct. za liter, 


FEI 


Białe wina z Rislingen :5, 40, 60, 60 ot., czerwone wina 22, 


24, 30 cb za liter. Nader delikatne kabinetowe wina czer- 


_|Iraty allustrowan  cecniki grats. Bliža cej 
2063 1-7 

brazy religijne do kościołów i cez- 

kwi na zamówieLie i gotowe po bardzo 

przystępnych cenach. Wiadomość w Biu- 
ze dzienników L. Plohna. 2072 2 -5 


Brayt y 
pod gwarancyą dobroci i prawem wymiany 
jeżeliby się do włosa nienadawały po złr. 


8-50-1760 QKULISTA 
Dr. ADAM SZULISŁA WSKI 


b. asystent kliniki ocznej radzcy Dr. 
Br. Wicherkiewicza w Poznaniu, b, de- 
monstrator kliniki prof. Fuchsa w Wie- 
dniu, mieszka obecnie przy Ul. 
Hetmańskiej |. 10. l:. siętro. 
Qrdynuje od I2—I i 3—4. 


śozowie 2067 3-3 


Krajowy wyrób korków 


Lwów, ul. Strzelecka l. 5. 


Brockhausa swekzykoma bogato 2, 2'50, 2'75, u, i 3'50 poleca 
illustrowany, oprąwny w pół safian, ostat- aa T. 
nie wydanie w 16 wielkich tomach, pra.| $ lOr Chrząsiowsii 
wie zupełnie nowy, do sprzedania zaraz|bandel żelazny we iwuwio, piac iispi 
za bardzo niską cenę. Zgłoszenia proszę <alny l (naprzeciw rękę 
adresować poczta główna Lwów Dr. E. L.|Cenniki illustrowane różnych a tykuiów do 

2048 8-3 | dyspozyoyi 


> TZ, " 


cenach umiarkowanych. 
Cenniki posyłam bezpłatnie. 


5—80 


wrotną pocztą, 


TWE TPP 


ZACHERLIN 


jest najlepiej wypróbowanem środkiem przeciw wszelkiego rodzaju owadom 


1283 1 


ET NE EAR 


Ais 


A 


Znsmiona zadziwiejąco działającego Zacherlinu są 1) opieczętowana flaszka, 2) nazwisko 
„Zacherl”, Flaszki kosztują 15 ct., 30 ut, 50 ct, zb. 1. Oszczędzacz Zacherlinu 30 ct. 


Do nabycia wszędzie tam gdzie są wywieszone plakaty Zacherlinu: 
1583 6-10 


A SA A OARE SMEG; TN O 6 
p "IEEE 137 | OMEMOWEYO NWN TZT OCEANY" O ATE o a. 


Marka ochronna. 


Magnetyczna, kosa. 


p A 


Ważne dla P, T. 


ear 


i Ó I iejski j ielskiej 

Pozwalam sobie zwrócić uwagę P. T. Gospodarzy wiejskich ma kosy ziynajlepszej ANGIE = 
stali magwetyczmej i na ich niedoścignione zalety. Z powodu podwójnego hartowania elastycz- 
mości i łekkości sy kosy ie prawdziwem dobrodziejstwem dia kosiarzy, albowiem nie szczeroiąc uię prawie ni- 
gdy nie wymagają tez częstszego ostrzenia, skutkiem czego robotnik przy pracy zbytnio się nie natęża 1 czasu me 


pt" Faktem jest udowodniobym, że po jednorazewem naostrzeniu można z łatwością skosić 10-140 a 
rz kroków wynoszącą przestrzeń najgestszego zboża lub najtwardszej trawy górskiej. kz Ne 
- Pewna spółka ztogaciwszy się w kraju naszym, który następnie porzucila przenosząc, swą siedzi- ò 
S| "bg do Wiednia, stara cię obecnie „von drausten* bałamucić potulny nasz lud wiejski uzywająu w tym | 
m celu różnych wztuczex kvukurem yjnych, przeciw którym walczyc nie przystoi człowiekowi szauującemu z 
s swój honor. Pomijam- tedy milczeniem wszelkie jej „ostrzeżenia” napisane widocznie piórem w żołci ść 
m| maczanem trzymając się zasady, że „słuszna sprawa sma Bię broni”. A : 

Miasto wszelkiej reklawy przytaczam pomżej k lka chiabnych świadectw, ktorych mnóstwo |= 
p,| otrzymałem od pp. Gospodarzy < 1ożnuch krajów. monarchji wyrażając przytem nadzieję, że po pierw- | = 
Fl szej próbie”każay przyzna, 1ż słowa pochwały są aż nadto uzasaanione, z 
«= Proszę uwuszać na markę ochronną, albowiem tylko Kosy tą marką zaopa- z. 
m | trzone Są/prawdziwe. , A 

Zamówienia prosze łaskawie wystosować Wprost pod moim adresem. 

2101 Z wysokiem poważaniem 


Józef Lehrman 


wyłączny skład fabryczny kos magnetycznych w Samborze (Galicya). 
Zawada 20 lipca 1693, 

Proszę mi przysłać 19 kos magnetyGznych od- 
wrotny pocztą. prowadziłem od Pani 2 kosy na 
próbę, z których noi rubotucy są bardzo zadowo- 
lei, więc proszę takie same przysłać. _ 


Lipica górna 4 lipca 1803.54 
Wielmożny Fanie!; 

Kosy, które od Fana oizymałem z marką 
oohronną „Magnetyczna kota” są bardzo dobre 
i najtwardsze pnianki jak brzytwy 
ścinają, za co Panu jestem bardzo wdzięcanyra 
iupraszam © nadesłanie mi odwrotną pocztą jeszcze 
«10 kog. 4 głęlokim szacunkiem 

Jdzef Kuśnierz. 
Przerosl 45 czerwca 1894, 
Wielmożny Panie: 
| Mamy już 20 kos Pańakich, którymi próbowa 
lism y kosić ikoszą bardzo dobrze i aą lepsze 
od Miinzeruwych a teraz proszę o przystanie 
Jeszcze 10 kos dla wymienionych gospodarzy. 
Z poważaniem 


Dmytro Ostapiuk. 
Wieliczka 26 czerwca 1693. 


Odebrałem kosy 26 lkb, m. i bardzo Pana dzię 
Kkuję, zes mi pan dobre / kosy! nadesłał, z ktorych 


jestem bardzo zadowolony itd. i'd. 


Sług, Jan rojek. 
Odpowiedzialny rsdikiez: Malonw Maaiswyńkć 


, Z poważaniem " 
Antoni Berger, rządca dóbr* 


Reigersdorf w Morawji *%, 1893, 


Wielmożny Panie! 

Otrzymałem w tym roku niezliczoną ilosć ofert 
wzgłędem kos, Każdy wychwala swój wyrób ganiąc | 
równocześnie wyroby nych, przyczem ostrzegano s 
nas przed kosam Pańskiemi. > 

Zaciek.wiony pestanowiłem przekonać się 
naocznie, ażali zarzuty przeciw Pańskim kosom są 
prawdziwe. 30 

Sprowadziłem tedy jedną taką kosę a po na- 
leżyten wypróbowaniu mogę Panu oświadczyć, że 
to wyrób w istocie doskonały co też zakomuni 
kowałem moim znajomym, imieniem których proszę 
o nadesłanie imi*v8 iaae dalszych 4U sztuk 1td. 


Z poważaniem 


„Józef Kolb nu. zeluk gminy: 


N PL 


Zarządj s 
L owaru J. W. Henryka Szeliskiego w|:* 


+, 


jakoto: 


‘Srodki desinfekcyjne 


wone 35, 4 , 5°, 60 ot za liter. Wyskoki czerwone i białe t0 
80 rż do 120 ct. Treber i górzałka z składu :0—60 ct Śli- 
wowica TU>=BD ct. Wysyłka za zaliszką kolejową w beczkzch od 
30—60 litrów w górę z SXJeradyego piwnic ska- 
dowych 1 res ności w Villany (Węgry). 


J. i. ACHTA 


| poleca P. T.” Publiczności własny wyrób | 
orków i kół korkowych doj 
mielenia prosa w najlepszej jakości po|f 


Zlecenia z prowincyi uskuteczniam od- 


Papier a tabryki Braci Wijałkowskich w Białej, 


% Kwas karbolowy surowy. Kwas karbolowy krystali zay. Płyn 

Él karbo owy do odwietrzania Wapno ksrbłowe Kreoliną. Kr.- 

x sclinę. Siarkan żelazu. Splieol. Solutol i t. p jakoteż MYDŁO 

karboiowe lub lysolowe do {ycia rąk dla desinfekcycnowania 
ty ciże poleca najtaniej 


| Apteka Zygmunta Ruckera 


A o 


łaczynie 


stołowe 


we Luiwowie. 


Zamówi: nia z prowincyi uskutecznia się odwrotną pocztą. 
2086 1-? 


| Handel herbaty chińsko-rosyjskiej 
E DRIU Bi EA REED ŁA 


we Lwowie, pl. Maryacki 10, 
; polecą najlepsze gatunki 
KAWY 
o :maku czystym i aromatycznym, które 


rozsyła iranko opłacone do każdej sta- 
cyi pocztowej 4*/, kilogr. w woreczku; 


poleca 


HERBATE 


zbioru majowego : 
"ha kl, Congo zir, 1.60 


| 


Noucheng czarnaż,— | Portorico a 9.- póź kila —.90 

| n zbiór majowy 3'— | Cnba grubo ziarnista 9.50 p -96 
Kaysow czarna 4— I Ceylon zielona 10,— GO 1— 

Melange de Loud.4.--- n aeaa | AED m 1.04 

WysiewkinefaciE ki , grubo ziarnista 10,75 = 1.08 

REJ Ą : . 1:30 FE: n perłowa . 10,75 i 1:08 

Wysiewki najlepsz. Mocca Arabska aromatyczna 10.76 = 1.08 

herbat „ 1:60 | Jawa złota 10.75 sj 1.08 


. 1663 gg” Opakowanie nie liczy się. “S 
Zamówienia z prowincyi wysyła sie odwrotną pocztą. 
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Zakład wzajemnych ubezpieczeń na życie wa Wiedniu 
podajs niniejszem do wiad:moś-i, że byłego zastępcę 
technicznego Dyrektora Towarzystwa wzajemnych ubez- 

pieczeń „Dniester* we Lwowie, pana 
Józefa Jaczębec » iego 
naczeluikiem swojej tilii dla Gralicyi i Bukowiny we 
Lwowie zamianował, a zastępuą tegoż w razie przyszkód, 
pana 
Leona Herzmanka 

Dyrekto: : 

Klang-Egger. 


ustanotrił, 


„ABE 0 - 7 

Odnośn e do powyższego zawiadomienia mamy znszczyt zwrócić 
uwage P. 1: Publiczności, że Zakład wzajemnych ubezpieczeń na życie 
„Janus“ we Wiedniu, założony w roku 154v, zamożliwie tame opłaty, 
premiowe i pod warunkami najprzystępniejszemi, kapit.ły 1 renty na 
życie ubezpiecza, i ubezpieczone kapitały natychmiast w chwili płat- 
ności bez wszelsich potrąceń wypłaca. 1 
S W czasie swego b2 letniego istnienia wypłacił „Janus“ 14'/a mi- 
lionów złr. swoim członkom i tychże prawonabywecm w skutek zapa: 
dłości, a nadto 1,790.010 złr. tytułem zwrotu premii (Bonus). 

Wszelkie informacye udziela z cała gotowością, i rozsyła pro- 
spekta bezpłatnie tlia we Lwowie, Sykstuska 38, jakoteż ajencye „JĄ. 
nusa“ we wWszystk.ch większych miejscowościach Się znajdujące. 

Osoby, któreby się pośrednictwem w ubezpieczeniach za- 


jąć, lub ajencyę „Janusa* objąć chciały, raczą się listownie 
zgłosić do powyższej filii. 
Filia „Janusa" dla Galicyi i Bukowiny 
JARZĘBECKE. i 
1994 3—8 
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Zastępca dla Galicyi I ogólnego stowarzysaenia urzędników austryatko-wegier- 
skiej Monarchii w Wiedniu mieszka we Lwowie przy ulicy apie- 
hy L. i5 £. piętro. Przyjmuje zgłoszenia do z.bezpieczemia na życie we wszyst- 
kich kombinscyach 1 ubezpiecza słuzLodawcom szkody wyrządzone przez vficyalistów. 
Udziela wyjaśnienia co do pożyczek tak kaucyjnych jakoteż osobowych i 
hipotecznych spłacaluych małemi ratami przez dłuższy przeciąg lat. 
zabezpieczać się mogą i nieurzędnicy, słowem wszyscy. 


ERKE RAKKAR KEK 


1 e 


1930 3—24 
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Kantor miastowy ui. Hetmańska, 22. 


jA 
Po 


kKsbrybań sztucznuj Ch 


NAWOZÓW 
Spółki komandytowej | 
Juljana Wanga we Lwowie : 


poleca po ponownie zniżonych cenach niższych aniżeli jakakolwiek 
iuna iubryka 
Roztworżoną kwasem siarkowym | 
lMączkę kościaną í Superfosfaty 
jwyż sentó dnikow 
z gwarancją najwyższych procentów skła 
1 tej samej jak dotąd jakości 1998 7-—7 
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że srebra chińskiego i alpaki 
(resztki fasonów starszych) 
sprzaduje do„oki 'zapas star- 
Czy po cewa b zn»cznie 
tańszych 


6 A. Giriztiana Zastępca 


W. BILIŃSKI 


WE LWOWIE, 


ulco Hetmańska liczba 2, 
1793 


m e oram nk 


W państwie Milno 
ate ya kolei żsłaznej Zborów op. 
Założce 


jest około 7.000 dębów 


do sprzedania. 


Omni 


bus 


Zakładu wodoleczniczego 
BET) Marjówka 


(poczta Lwów), od dnia 13 b. m 
wyjeżdza codziennie ze Lwowa 
(plac Halicki) o godzinie *4tej po 
połud. i 8mej wieczór; z Marjówsi 
o godz, 2'/, po p łud. i 7 wieczór. 


języków obcych, metodą kon- 
Nauka wersącyjną. Kursy dla dzieci, 


Na 


2106 1—10 


Zakupiłem 


po 
A: Mań i 
«. Mańkowskim 
wszystkie stare wina 
węgierskie, fran makie, r Ń- 
skie, hiszpańskie — praw- 
, dziwe koniaki — ramy, ara- 
ki, miody * Ozdsate, likwo- 
ry, nalewki, 1ozolisy, wod- 
ki, coty frucuzkie itp. 
Sprzedaję takowe po zna- 
cznie zniżonych cenach w mo- 
` im handlu we Lwowie przy 
ul. Krakowskiej 1. 11. 


- Karol Bayer. 


f 


! Pod zaręczeniem! 
niotki 


©, zgrubienia 
skórne 


usuwa bez boleści w sposób zupełnie nie- 
szkodliwy bez wszelkich operacyj 


„SALIRETINA* 


maść na nagniotki. 
"Cena rłoika wraz z przybocam. 
60 ct, po ztą 20 ct. więcej, które 
przekazem lub w markach nade- 
aad można. _ "1836 1-13 
Główny skład dla przesyłki: 


Fr. Schneider aptekarz w Wilamowicach. 


Składy: w KRAKOWIE u p. Rody- 
ka apt, L, Stokmara apt, we LWO 
u pp. Z. Ruckera apt., Alojzego Hubnera, 


i wsz 


młodzieży dooi rsłych. Bielska, Lwów, 
Rynek 41. 914 5-5 


«(o tydzień 


w BRODACH H. Grinspana apt; w KO. 
ŁOMYJI E. Stenzla apt; B. Witosław- 
skiego. apt; w MILÓWCE J. Reienera apt.; 
w PODWOŁOCZYSKACH J. Metalla apt 

w SAMBORZE Karola Marescha apt.; w 
KRYNICY u p. H. Nitribita apt; w ZA- 


świeży transport PROSZKA. 
Zacherlina i Andela 


do 1641 
wygubienia robactwa wszelkiego 
rodzaju poleca 


Alojzy Hübner 


Lwów, Rynek 38. 


W wiekszym obszarze dworskim poszu- 
kuję do wyrabiania serów 


wydzierżawić mleko 


większą kaucyę. Zgłoszenia proszę nadBy- 
łeć G. W. Wien II. Navaragasse Nr. 51 
I Stock Tir 9. I 2058 5—5 


JEDWABNE KOSZULE 


* poleca 


Magazyn M. Weina 
plac Trybunalski 1. 


BENEDYKT KOUPERNACKI 


- optyk i 
s " mecha- 

nik „pod 

=0pêrni 

kiom“, 


Lwów 


ję 


pod dobremi warunkami, mogę złożyć 


KOPANEM u p. Ferd. Tabeau apt.; w 
TARNOPOLU u p. Jamrogiewicza sp. apt, 


Pierwszy 


skład przyborów do fotografi 


Hamel & Feigl 


Lwów, Kopernika 1. 21 

Utrzymuje zawsze na składzie apa- 
rata fotograficzne dla pp. amatorów, a 
głównie dla-pp. fotografów zawodowych 
płyty z najlepszych fabryk we wszyst- 
kich wielkościach, różne papiery do 
kopiowania w arkuszach lub krajane 
w paczkach, Kartony chemika- 
lia i w ogóle wszelkie przybory do 
fotografii potrzebne po cenach fabryoz- 
nych. Przyjmujemy kłiszy do wywoty- 
wania i kopiowania, 

Ciemnica do użytku pp. odbiorców. 
Zamówienia na prowincyę wyseła się 
odwrotnie. 


HAMEL & FEIGL 


Lwów, Kopernika 21. 
-mi 1945 4 —? 


ALIGHENIA 


wypróbowany i niezawodny środek do wy- 
tępienia rąz na zawsze grzyba domowego. 
Alichenią nietylko już rozwiniętego grzy 
ba, ale również i jego zarodki niszozy i 
zabija, przezco stanowczo zapobiega i 
chroni budynki od dalszego możliwego po- 
jawiania się tego niszczącego pasożytu. 
Alichenia nie zawierając w swych składni- 
kach żadnych jadowitych pierwiastkóa, 
jes: dla ludzi najzupełniej nieszkodliwą, a 


6 


pl. św. Ducha (uhca Teatralna 1, 6. na jnawet o tyle korzystną, że powietrze wy- 
przeciw głównego odwachu), poleca w wiel |ziewami grzyba w mieszkaniach zatrute. 
kim wyborze i po cenach najtańszychji niezliczoną ilość mikroskopijnych sarod 


4'dreżarainze. W. 


okulary, ewikiery, lornety, binokle dale- 
xowidze, barometry, ciepłomierzs i t. p. 
Urządzenia dzwonków elektrycznych. Wazalkie re» 
perar ye najrychłej i najtaniej. Zamówienia z pro 
wincyi załatwinm odwrotnie, s4 


SKLAD KAWY 1711 
Artura KosScick'ego 
pod godłem „SYRIUSZ“ 
we Lwow 6, ulica Ussolinskich ł. 11 wchód 
także z ulicy Cichej poleca tyluo naji ep 
szo gatunki po censch hurtowny ch. 
'Geylon, Mokką i Ameryxańską. 


—— 


ników w sopie unoszące, najzupełniej 
oczyszcza i odswieża. 


Kilogram 10 ct. Opakowanie oddzielnie, 


Jar lhnatowicz 


pierwsza krajowa fabryka chemiczao-ko- 
smetycana we Lwowie, odszczególniona 
l0ma medalami zasłagi i 2ma listami po- 
- . chwalnymi, a 

Sklepy wlasne: We Lwowie ul. Koper- 
nika 1. 3 ul, Halicca 1-11. W Krakowie 
Sukiennice l. 30 1 w Czerniewcach Ry: 
nek 1. 2. ~ 1658 


Manieckiogo, ~ KayloK Walenty Hodak 


